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B r a t f g a p y ?  *  T u r e y a .
Rokowania pomiędzy B tłg a ry ą  i T urcyą to- 

cź8 się w tak i sposób, jak  gdyby obie strony 
tran. wiały cichy ooór bierny. Brzedewszystkiem 
od szeregu dni telegram y nrzynnszą, zwłaszcz 
z Konstantynopola, laku  obfitość szczegółów, że 
zdawałoby “się, jakoby rokowania były w p e . -  
oym toku, a  tymczasem okazuje się z dzisiej­
szego telegram u, że delegaci bułgarscy dopiero 
m zedstasn /i się wielkiemu wezyr-wi, Następnie 
K w ri &i acyl pełnrinocnictn odbyło anj posio- 

d zsnio przedstawicieli o tu  stron. .
Zarów no T u r  . jo k  B ułgarzy, o rzew lękają  

rokowania, chcąc w ten  sposób siw orzyć d la 
■ Kin ia k  n a"e p sz e  w aru n k i pokoin. B u łg a r ia  

w tvm  w ypadkn je s t  s tro n ą  s łab szą , gdyż po 
a J n b i i iz a c y i  s ta ła  się praw ie b e z c e n n ą . -  
W  niedziele r  *la gab inetow a w Łcfii postano- 

uVl j Li(5 z szeregów  o s ta tn ie  dw a roczniki 
W1 rS(r a gdy zarządzen ie  to  zostan ie nsku tecz- 
flir e, 'a rm ia  b u łg a rsk a  s ta n ie  n a  stop ie poko-

'° ^ u r c y  rozporządzają armią, k tóra  liczy po- 
jobno <00.000 ludzi. Oczywiście ta k  imponująca 
-iła zbrojna mnsi wpłynąć na Bułgarów w kie­
runku pojednawczości, z drugiej atol. strony 
l la  Turcyi, finansowo wyczerpanej, utrzym anie 
iakiej arm ii je s t ciężarem nad # •  ZołnJJ”  
tu recki poprzestaji na  małem, ale bez pozy- 
m e n ia  obejść się nie może, a trzeba mu ta«sze 
od „zasu do czasu wypłacić część żołdu, ażeby 
nie dopuścić do rozluźnienia karności. Bułgarzy 
biedzą o tern i dlatego nie przyspieszają roko­
wań.

Sensacyjną wiadomość rozniosły telegramy 
z Soiii, donosząc, że w Adryanopolu powstały 
pomiędzy M łodoturkami i b ta ro tu rk im i poważne 
zatarg i, k tóre doprowadziły d o  z b r o j n e g o  
a t a r c i a .  K i l k u  o f i c e r ó w  m a  b y ć  z a ­
b i t y c h ,  a  P l a y e r  b e j  z o s t a ł  p o d o b n o  
z r a n i o n y .  N& jakiem  tle  powstały »we za­
targi, nm podaje wspomniany telegram , k tóry  
zresztą budź znaczne wątpliwości.

( T e l e g r .  „ N o w e j  R e f o r m y 0.)
itonstan  ynopof 9 września. 

Przybyli na konferencyę z T urcyą delegaci 
bułgarscy przedstaw ieni zostali wielkiemu we­
zyrów ' k tóry  w krótkiej przemowie w yraził 
życzenie, aby perezumienie ,jak najrychlej no-
swąjiilL-W dachu  zadow a'n  o jąr.jm  obie strony . 
G lenerał S a w ó w  odp< w ieazial w  podobny spo ­
sób. Po w ery fikacy j pełnom ocnictw  zosta ło  po­
siedzenie o tw a rte  pod przew odnictw em  T a la a ta

^ a’ Konstantynopol, 9 września.
Ofiacyalne rokow ania między delegatami tu- 

recldmi a bułgarski ii, m ają się azisiaj rozpo- 
m ć  Pierwsztf konfer«ncye właściwie już się 
odbvłv D elegat bułgarski geut-rał Sawów oświad- 
cza że Bułgurya mc wyrzeknie się K i r k - K i -

• „ 7  Bie tyczy  A dryanopola porozum iem  3 U  se . Go się iy . j  ^  Bal&arya zdecy)lo.

^ l i T e s t  &  ■ *l0i ida-cych nstP/,st T f a f a '
'"XU ^  O rzeczen ia  się Adryanopola. Niopok, 
w et do w jrze  wiadomości o pow staniu
jąceiri ma o u i g X a n t i ,  G i m l -  
luJnuści p ah0“ e “ ;iscov,,ościach u ils je tn  
d ż i  e i im y '^  “ ’e S  Bułgaryi. Takzo
adryanopolsk i g ,  pray yt  h miejscowości i
bandy. wiele kłopetu.
spraw iają  wojskom uu 0

Turecka irredenta.
Konstantynopol. 9 wrześnie.

M R  w ̂  lli^prow izoryczny rząd. -

n icm nadziei, ze teiy toryu donoszą,
o d d t  1 e B i D u a r o m .  J ak: " a d r y a n o. 
t a  akcya obejmuje c a ł y  w i l a j e i  a  j
p o l s k i .

Powdi cesarzu fio
( T e l .  „N. R e f o r m y " . )

Ischl, 9 września.
Cesarz wczoraj wśród ogromnych owacyj pu­

bliczności wyjechał z powrotem do wiednia.

W iedeń, 9 w rześnia. 
Tiudność pow ita ła  w czora j now racającego  z le ­

tn iego  pobyto W schli cesa rza  z  ogrom nym  
W ielkie tłum y ludności ab -a ły  

en f  w‘o a  - n a  Ulic;,cn, Ł u emi c ń s ^ z  
się  koło dwc iii dzież koło zam ku schoen- 
m ia : przeje/.dtoć, zapałem p rze jeżdża jącego  
b ru n sk .eg o  i Witały z P Domy przy tych 
w o tw aity m  pow ozie ce •; Q dy  p 0wdz 
u licach  by ły  p rzystró j one ^  jds} burm istrz
cesarski - ..ee b a  zamrk- ^  oPzek i r a ł
dr W e i s k i r c h n e r ,  kto y # mioi*
m onarchę vrraz w iceburm istrzem : i  ̂ ^  k tó . 
8ką, trz e ch k ro tn y  o k izy k  ua czesc ’
17 z zapałem powtórzył wielotysięczny * •
N astępnie d r \ y e i s k i r c h n e r  powitał ■ 
sarza kró tką  przemową i podziękował, że dzię- 
,ii m ądrości m onarchy p o k ó j  z o s t a ł  u t r z y -  
n a n  r i wyraził nadzieję, że błogosławieństwo 
pokoju o )iie Sjq także w krótce ne polu go- 
g p o d a  u z e m .  Cesarz podziękował za przy­
jęcie i rozm aw ał czas dłaższy z burmistrzom 
x wiceburmistrzami, poczem wśród ciągłych owa­
cyj udał się do swych aDartamontów.

Z  o f a f t K & w  c £ j i ) . s k l ę h .

(Tel. „N. Ref.0).

Pilzno, 9 września.

Prezydent klubu czeskiej agrarnej partyi 
parlam entarnej, poseł S t a n e k ,  ogłasza w 

Plzenskym  k ra ju 0 artykuł o sytuaeyi politycz­
nej- Zw :uca w nim uwagę, że niekonstytucyjne 
stosunki w królestw ij czesk im  są  p’er wszą 
próbą w kierunku zm any wewmętrzDych sto­
sunków  w A óstryi, k tórą  w W ir dni u od szere­
gu już la t przygotowują. R z ą d  i N i e m c y  
pragną ograniczyć a u t o n o m i ę ,  aby wzmoc­
nić oaństwowy i biurokratyczny ceutralizm. — 
Komisya adm inistracyjna w Czechach jest tylko 
pierwszą próbą w tym kierunku. Zadaniem cze­
skiej polityki powinno być nietyiko uporządko­
wanie stosunków w Czechach, ale niemniej o d ­
p a r c i e  z a m a c h u  N i e m c ó w  i c e n t r a l i z ­
mu  r z ą d o w e g o ,  wymierzonych przeciw au­
tonomii.

Praga, 9 września.
A grarny  „Yenkow" zamieszcza artykuł, w 

którym  zw raca uwagę, że w obecnych poważnych 
czasach stronnictw a czeskie powinny sobie naj­
dokładniej zdawać spraw ę z odpowiedzialności 
wobec c:.łego narodu. Przedewszystkiem  po­
trzebne je s t jedno! t8 i solidarne działanie. R e­
zultatu w tym  kierunku spodziewa s :ę pismo to 
po plenarnem posiedzenia czeskiej f ra k c ji  p ar­
lamentarnej.  __________

Wyrok erfurcki.
Wiadomo, że dnia 27 czerwca b. sąd wo­

je, - w ^fu rc ie  sLunał t ó  ogromme wysokie 
n n  kilku rezerwistów za to, że w dam  k°n  
tro li w podchmielonym stanie dopuścili się w 
reslauracy i wykroczeń stawili *p r-»w <- v 
policyjnej. Ogółem pięcia rezerwistów, lud 
natych, mających liczne rodziny, niebaranyct 
dotąd, wogóle nieposzlakowanych i podczas ca­
łej służby wojskowej wzurow o się prowadzą­
cych, zasądzonych zostało na 15 la t 8 miesięcy 
domu karnego i 10 la t 9 miesięcy więzienia, 

D rakoński ten, naw<t  w dziejach militarnego 
sadow nictw a niemieckiego w piośt bezprzykładny 
,wvrok wywołał w niemieckiej ąp.n i du-
bliczncj agruAine oburzenie. Dzienniki wystąpiły 
przeciwko niemu w  g w a łto w n ych  artykułach, 
dom agając się złagodzenia  przej iatfw wojskowe­
go kodeksu karnego. Ale wiadomo, że sfery  rzą­
dowe, a przedew szystkien wojskowe w Niem­
czech Dte zawsze liczą się z opinią prasy, a‘ 
naw et często ją  igaornją. I  w obecnym wypad­
ku nie byłoby prawdopodobnie inaczej.

Tymczasem zaszło coś, czego ani rząd, ani 
koła wojskowo się nie spodziewały. Oto naów- 
czas cdbywało się w parlamencie niemieckim 
trzecie czytanie nowej ustaw y wojskowej. Rząd 
po długich targach, mozolnych p ertrak tac jach  
i kompromisach z różnemi stronnictwam i parla- 
m entarnem i dobijał już do celu i był już nie­
mal pewnym, że dzieło jego ostatecznie przez 
większość parlam entu będzie uchwalone. Spadła 
jednak, jak  grom z pogodnego nieba, wiado­
mość o strasznym  wyroku erfurckim, k tó ra  
zelektryzow ała zarówno sfery poselskie, jak  i 
opinię publiczną. W tej obwili stronnictw o so- 
cyalistyczne w  parlam encie zgłosiło wniosek, 
domagający się uchwalenia noweli do karnej 
ustaw y wojskowej, k tó ra  zaw ierała znaczne zła­
godzenie jej przepisów. W niosek socyalislyczny 
doznał energicznego poparcia stronnictw  lewi­
cowych i party i centrowej. Miano wicie oświad­
czono stanowczo rządowi, że jeżeli nie zgodzi 
się na wniosek socyalistyczny i nie da solen­
nego p rzy rzeczen i, że wojskowe przepisy k ar­
ni. istotnie zostaną złagodzoue, w takim  razie 
c rly  p ro jek t wojskowy, z tak  wielkim trudem  
i mozołem wreszcie zrealizowany, będzie bezwa­
runkowo obalony, a odpowiedzialność za to  wo­
bec narodu spadnie —  nie na pailam ent —  ale 
na rząd, a przedewszystkiem na kanclerza
B ethm ann-H ollw ep.

Rząd wnhał się w pierwczej c h w i ,  usiłc ąc 
opozycyę zbyć K iku  goiosłownemi uhietnicami, 
ale wobec jej stanowczości i pou grozą, że pro- 
V H  wojsko y istotnie powędruje do kosza, u- 
ieeł. oświadczając uroczyście przez usta Beth- 
ma n-Hollwega że co parlam ent uchwali, to tez
w zupełności bądra© wykopane.

Opozycya r,dfiiDt'ła wielkie zwycięst.. ?, P ‘ 
wela zostaia uchw a’ona i razem z nowy® pio- 
jokfem wojskowym stała  się obowiązująca opr, ■ 
wa w yroku erfrnckiego poszła ,o instancyi 
apelacyjnej, k tó ia  oskarżonym przyznała oko- 
lłczo ości łagodzące, wymierzając im kary już 
na podstawie nowych przepisów. W  ten  sposób 
oskarżeni, zam iast 15 la t 8 miesięcy domu kar­
nego i .0 la t  9 miesięcy więzienia, otrzymaM 
ogółem k ary  w wysokości 8 lat, 4 miesięcy wię­
zienia.

Ale i ten  wyrok nic zadowalnia praw ie n i­
kogo W Niemczech. K ;e zadaw ala ani dzienni­
ków wolnomyślno-demokratj cznych, centrowych

głównym dworcu gości w ęd ersk ich ,k ió rzy  przy­
byli z Rzeszowa, gdzie brali udział w niedziel­
nej r roczystośei na cześć pułkow nika Lelewela 
3 irelow skiego, Gości w ęgierskich w itał imie­
niem obywateli grodu radny miejski Bieniecki. 
u ” enj>m uczestników  pow stania p. W ebersfeid, 
odpowiadał W ęgier baron N yary. Tow. śpiew a­
ckie „Echo0 odŚDiewało k ilka pieśni narodo­
wych, poczem goście odjechali do m .asta, owa­
cyjnie witam

W śród gości węgierskich, przybyłych do Lw o 
wa, są  nasrępnjące w ybitniejsze osobistości: ks. 
biskup Komłossy z P reszburga, baron Nyary, 
prezes klubu polsko-węgierskiego w Budapesz­
cie, b. poseł dr. E rn est Kovaes, h rab ina P iniir 
ska z Budapesztu, pani Theisz, prof. dr. Dieye- 
k,y z Budapesztu, ks. Soltesz, Miklosi, sekreta; z 
klubu polskiego w Budapeszcie, dr. Dsssenoffy, 
sekretarz  komitetu, Dworssak, areniwmryusz w 
Ei erjes,, d r Opetko, profesor prawa w  akade­
mii w Eperjes, A ladar Siposs, sekretarz Izby 
handlowej i inni. Razem przybyło do Lwowa 
około 40 gości węgierskich.

W kole literacko-artystycznem  odbyła Się ncz- 
ta  koleżeńska uczestników powstania, przy u 
dziale około 200 osób, w tern trzech Węgrów, 
uczestników W calki z 1863 roku. Przem awiali 
prezes Biechoński, wiceprezes kom itetu jubil. 
dr. W itold Lewicki, w iceprezydent m dr. Ru 
towski, dr. Koyacs, prezes „Śoko*a M acierzy0 
dr. Czarnik, red. F ry iin g  i inni. Odczytano te. 
legramy, między innemi. od pułkow nika Z. Mił- 
kow skrgo , od Stan. Z ielińskiego z Rapperswy- 
lu, od Tow. pofsbiego w Londynie, S traży  pol­
skiej w  Krakowie, kobiet polskich z K rakow a 
i t. d.

Słoneczny poranek w stał dziś, jakby  znak, 
że jasna droga piow adzić będzie do celu młod­
sze pokolenie, k tóre spieszyło tłum nie nu plac 
powystawowy, aby oddać cześć żołnierzom rouu 
1863. Takich tłumów dawno już bardzo nie w i­
dziano zgromadzonych przed pałacem sztuki na 
uroczystość narodową W szyscy, k to  tylko czu­
je po polsku, przybyli tu, by skłonić czoła przed 
bohateram i i ślubować obronę sztandaru, w spu- 
śriźińe przez nich nam  pozostawionego. W szy­
stk ie drogi, ścieżki, traw niki, zajęło sokolstwo, 
skauci, drużyny strzeleckie, straże pożarne, ró

dla tig o  należy się im surowy w j.i ia r  kary , 
stano’ i odstraszający przykład0,

Oczywisue wywchło tu w jras e nocyalisty- 
cznej v  ielkie oburzenie, a „ Yorwa'-ts“ zapowia­
da, że natychmiast po’zenraniu sie parlamentu 
wniesiona będzie osobna kiterpelacya, a Betli 
m .nn-Hollweg i minister wojny będą musieli 
odpowiedzieć za ten niewłaściwy i prowokujący 
występ p-okuratora.

I  r :eczywiście w  parlamencie może przyjść 
z tego _ powodu do nowej burzy, k tó ra  ciężko 
za, uśnie nad głową Betrr,«un-Holiwega, ponie­
waż po stronie socyalistów staje niemal soli­
darnie prasa wolnomyślna, demokratyczna i cen­
trowa, podnosząc zgodnie, „że nie wolno igrać 
z opinią publiczną i nie wolno jej prowoko- 
w ać0. A jeżeli rząd, a przedewszystkien" sfery 
militarne sądzą, t e  po ncnwaieoiu projektu woj­
skowego mogą ignorowŁć tego rodzeju wypadki, 
to rychło się przekonają, że i na to znajdą się 
odpowiednio środki i sposoby0.

Z drngiej zaś strony prasa konserwatywno- 
reakcyjua, jak  berliń0ka  „Post0 i inne dzieu- 
niki biorą w obronę pro||iratora wojskowego, 
a uchwały parlam eutu co do nowej noweli k ar­
nej uw ażają za wielki błąd polityczny, który 
już z tego powodu zasługuje na napie iuwan„>,
„ponieważ rozluźnia karność i dwscyi mą w oj- 
skową, różne niespokojne żywioły pt budzą do 
nieposłuszeństwa i niweczy dącba pruskiego 
armii niem eckiej, tegu ducha, 4'óry ma za so­
bą Sadowę i fc>edana.

Na takiem to tle toczy się obecnie w Niem­
czech namiętne dyskusya. Jest onu, jak zwykle 
w Niemczech, mak, stos inkowo tylko przygryw­
ką do wielkiej batalii która stoczoną będzie 
w parlamencie. Bo, żc zapowiedź dzienników 
socyabstycznyth co do wniesienia interpelacji 
w tej kwesty i nie jest czczą tylko pogróżką, 
ulegać nie może najmniejszej wątpliwości. A że 
stronnictwo socyalistyczne auaidzie znów popar­
cie w lewicy, a nawet w partyi centrowej, i to 
kwestyi nie ulega. Nad głową Bethmann-Holl- 
wega zaczynają więc znów zbierać się ciężkie 
chmury i dlatego może nie bez racyi podnoszą 
niektóre dzienniki, że tomi kauclerzowi-filozo- 
fowi sprzykrzyły się już na dobre spory, kon­
flikty i ataki w prasie li parlamencie i dlatego 
z upragnieniem wyczekuje wywezasn i — Iżne organizacje, Towarzystwa, cechy, młodzież 
podobno także nagrody w postaci tytułu hra-Uzkolna obojga pici i olbrzymia masa publiczno­

ści. Przed paiacem sztuki uczestnicy powstar.A, 
gi ście węgierscy, radni miasta, członkowie ko­
m itetu, dziennikarze.

biowskiego. Nie uzyskał tego ty tu łu  po uchwc 
l e n i u  pmjelkŁn w ojskow ego, może go  otrzym a 
te raz  z  puwodn —  w yroku erjorokiog-o.

i qncva!istycznTch, ani też leakcyjno-konserwa- 
i -  Pierwszo uważają wymiar kary za
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Lwów, 8 września.
Podniosłe, niezapomniane chwile przeżywało 

w dwóch dniachlświąte iznychjspołeczeństwo pol­
skie stolicy kraju. Zjechali uczestnicy ostatniej 
naszej walki o niepodległość, a- obok nich tych, 
co z kraju przybyli, s t„ręło  ‘iczne grono żoł­
nierzy po’skicb, których losy złączyły z naszem
miastem. .

Uroczystości rozu jubileuszowego kończą się 
w łaśnie z dzisiejszym hołdem jak i radcy zło­
żyli czcigodnym utarcou u stóp pałacu Sztuki 
i u stóp rrzyża roku 1863 i na  mogiłach to­
warzyszy broni.
Walne zoromadzenio Tow. uczestników powsta­

nia.
W czoraj rano w starej św iątyni Bernadyń- 

skiej powstaniec as. Bolecki z Bj zeżan zanosił 
u ołtarza modły, * wszyscy jego towarzysze 
zgrai idzili się przy )łt -zu. Po nab żeńsl wie 
około 200 uczsstnikóJF yowstan.a przy by‘o do 
sali Związku Stów- zarobkowych i pospodar- 
czych la uoroczno walne zgromadzeń e człon­
ków Tow. wzajemnej pomocy uczestników  po-

WSUroczyste to b jio  zgromądzanip. Zagaił je 
były se k re ta iz  rzą u narcuowego Kaietau Ja- 
no\, ski, później p. Merunowicz odczytał proto- 
kół i  referował zmiany statutu w kilku pun-
ktach ku dobru człorków. Uchwalono wyilać  
deputacyę na uroczystość ks. Józefa P o n ’ itow- 
skiego do Krakowa i Pj ez u s u  p. Niemczy- 
nowskiego złożono r'°dz' 'k< waurn komitetowi 
jubileuszowemu obchodu 1863 1 9 1 3  j polskiej
1*1 rsł fil A

Po południu oddział on~,y Sakoła-Macierzy 
powtórzył swój doroczny popij z czerwca b. r., 
tym razem dla acz" zenia_ ;j”izdu. Tysiące pu­
bliczności przyglądały ~ię ropi iowi, a honoro­
wą lożę zajęło ki ■'.ndziesięcm bohaterów roku 
ie6 3 . Nadzwyczaj silni wrażenie zrobił prze- 
g'ąd wojsk r. 186S. najmłodsze poko­
lenie żołnierskie, rozbili obóz, oddali hołd sztan 
darowi, a później weszło na  boisko kilkuset 
ludzi r  mundur-eh powstańczych, żuawów - 
symerów. strzelców nieszych i  Ł n:jvCh j ’t  p 
p'o mustrze wszyscy defilowali przedłożą ucze­
stników powstania. Na zakończę iio pSpiśh człon- 
k o r t  odSziJu kcnoąfo w S l ł S l„ l a Z '

1830 popisywali się znakomitą jazdą Z w;el- 
ą brawurą wykonano atak. Głównym inieva- 

tc rem i Kierownikiem pięknych ćwiczeó bvł 
druh /'rdousz Sanczei. Uczestnicy powstania 
za łzami w oczach spoglądali na dzielnych swo­
ich następców.

Przybycia gcści węgierskich.
Wieczorem obywatelstwa lwowskie witało na

wil w iceprezes poseł dr E rn e s t  A d a m ,  zazn a­
czając, że w półwiekową i ocznicę, potrzebą serc 
1 ducha młodszych pokoleń, było stanąć przed 
uczestnikami powstania i zdać im spraw ę ze 
swego żywota i opowiedzieć im, jak  się młod­
sze pokolenia w odniesieniu do ich w a lk ,'c zy ­
nów i poświęcenia zachowuje. W skazał dalej na 
johaterstw o 'powstańców' i na sku tk i walki, ua 
icrytykę ostrą, a n.espraw iedliw ą ze strony ich 
synów, wreszc;e na pracę, jak ą  podjęło społe­
czeństwo po powstaniu, wspólnie z jego ucze­
stnikam i, którzy gorącą swoją miłością idei, za 
którą krew przelewali, podtrzymywali ducha na 
rodowego. Doświadczenie roku 1863 nauczyło 
nas, że aby cel osiągnąć, musi b rać udział w 
pracy cały naród. W yleczyliśmy się ze złudze­
nia, jakoby naród mógł osiągnąć niepodległość 
dzięki pomocy jakiejkolw iek z zew nątrz. Na po­
moc tę liczyiy pokolenia poprzednie i zawodz ły 
się zawsze. W ypadki z ostatnich miesięcy, k tó ­
re i nasz naród naturalnym  dreszczem wolności 
przejęły, w skazały dobirme, że tylko silą i mocą 
własną dobijać się można lepszej przyszłości. 
Wierzymy też usilnie, że te  pokolenia, k tóre po 
rokn 1863 zostały, a choćby naimlodsze poko­
lenia, k tóre w ideale niepodległej Polski tak 
krzepko wychowuje się i w zrasta, na tę  moc 
potrzebną zdobyć się potrafi. Z  tem  przekona­
niem i z tą  niezachw ianą w iarą  w  przyszłość 
zw racam y_ się w obecnej w ielkiej chwili ku 
wara, czcigodni żołnierze polscy — kończył 
mowc, ażeby wam najpierw  w yrazić głębo- 
rą w -zięczuość i cześć za tę  w ielką ofiarę wa 
szą, k tó ra  następcom  waszym w skazała drogę 
rracy dla odrodzenia ojczyzuy. A obok czci i 
oldu dla wras, niech nam będzie wolno złożyć 

ślubowanie, że drogą, któraścio nam wskazali, 
drogą odrodzenia ku wyzwoleniu narodn. pój­
dziemy dalej i nic nas z tej drogi z-pchnąć nie 
potrafi Ślubujemy wam, że sztandary wasze, 
itóreście chcieli złożyć w św iątyni pamiątek 
narodowych, podajmiemy jako  nasze sztandary, 
kiedy nadejdzie chwila dojrzenia w nas s ;ły, 
ii wierzymy, że sztandary  nasze prędzej czy 
później, a  da Bóg powiodą nas n a  bój zwycię­
ski. (Długotrwałe okrzyki i oklaski).

Po przemówieniu posła d r Adama, prezydyum 
komitetu jubileuszowego obchodu 1863 r,, w rę­
czyło uczestnikom pow stania duży wieniec z 
iści dębowych ozdobiony kilkudziesięciu w stę­

gami o barw ach biału-am arantorycb. Ystęgi te 
ofiarowały do w ieńca z odpowiedniomi słowami 
czci i hołdu, rozmaite stowarzyszenia 1 organi- 
zacye polskie.

Mowa prezesa Biechoilskiągo.
Imieniem uczestników pow stania przemówił 

■rozes Tow. uczestników powstanie p. W ojciech 
B i e c h o ń s k i  w te  słowa:

Zamierzona uroczyste święcenia 50 rocznmy 
naszego zbrojnego ruchu, zniewala mn;e do rzu ­
cenia okiem w tę  przyszłość ta k  w ielką i wspa-

W  im ieniu kom itetu  jubileuszow ego przeruó -1 społecznej

C zytając to wszystko, co dotąd o naszem 
powstaniu 1863-4 napisano, w słuchując się w 
żywe słowa tu i ówdzie wypowiadane wreszcie 
patrząc na wiele obiawów, jak ie  się przed n« 
szemi oczami przesunęły, odbiera się czasem 
wrażenm, że to w szystko odnosi się do jakio 
goś historycznego epizodu, gdzieś w obcem spo­
łeczeństw ie zaszłego.

, Notowano fakty, spisywano różne spostrzeże­
nia, zna, iowauo na/rozm aitsze środki i sposo­
by, które by na przyszłość podobnym zdarzeoion 
zapobiegały, a przedewszystkiem  zohydzano tych 
wszystkich, którzy w jakikolw iek sposób do ru ­
chu tbrojnego rq ę przyłożyli. „

W  ten  sposób pośredn:o poniewierano wszel­
ką  id ;ę odzyskania niepodległego bytu własne- 
rai siłami i starauo  się zepchnąć nastepne po­
kolenia na drogę realnej pracy dla pracy, be/, 
przewodniej nyśl ideowej, bez miłości dla ora- 
cy, bez ideału

E o z  n is orzeżył pierw szrch la t kilkanaście 
po roku 1863 4, a  szczególniej w te j części P o l­
ski, ten  w najdłuższe la ta  swego życia nie za ­
pomni tych najboleśniejszych wrażeń i sm utne­
go uczucia, że żył wśród wrogiego sobie społe­
czeństwa. Cała praw ie lite ra tu ra  zajm ująca się 
wypadkam i roku 1863 m iała na celu udowodnić,
;łe samo pow stanie było tylko k lęską bez za- 
dnyct dodatnich rezultatów , a  w szystkie n ie ­
szczęścia, jak ie  spadły nti nasze społeczeństwo 
pod wszystkiemi zaborami, były proste® n a ­
stępstwem  pow stania 1863 roku. Od tych ten- 
dencyj szeroką ręk ą  zaszczepionych w  młode 
pokolenie, było bardzo blisko do napiętnow ania 
uczestników  powstania mianem zdrajców, dla 
Których nie ma m iejsca w mającem się odro­
dzić, przerobić społeczeństwie.

Dopiero na. początku czwartego dziesięciole­
cia od p jw stan ia  budzi się potrzeba przeciw ­
działaniu tym zatruw ającym  tendencjom . Ci. 
którzy straszy li naród i wyczekiwali jakich  no­
wych zbrojm-ch huteów, popadli w manię, stali 
się śmiesznymi, brakło im widzów i słuchaczów, 
a zaczęły się uaazyw ać zdrowe, gorącem uczu­
ciem owiane dążenia, k tóre  naw iązały poszar­
paną nić tradycyi, oczyściły różne pola pracy, 
oparły się o ideały nigdy niewygasłej miłości 
ojczyzuy, jednem słowem odnalazły sw ą w łaści­
w ą drogą rea lizac ji zawiedzionych chwilowo 1 
nadziei. 1  oto o pół w ieku do strzegam y cały 
szereg usiłowań odrodzenia się narodow ego-na- 
tych właśnie podstawach, jak ie  zakreśliło po- 
wsfanie -. 1863 /4  bez żadnej przym ieszki an ti-

rJsm jorm lnienie Indu polskiego pod zaborem  
moskiewskim, k tóre  było niezaprzeczonym a k ­
tom R;.ądu narodowego 1S63 r ,  zrównanie s ta ­
nów stworzyło niewątpliw ie podstaw-, do odrc- 
d/.onia się narodn pod względem społecznym

Rzą' moskiewski l i e  mógł jnż  zatam ow  ć 
tego biegu rzeczy, który nieodwotainia zdążał 
do odbudowy Polski, a  źe ta  odbudow a równo 
czosnie odbywała się i w innych zaborach, mu­
siało to  wszystko wywołać kontrakcyę ze stro­
ny zaborczych iządów.-

Jesteśm y widz&«i i uczestnikam i otw artej 
walk., w której się już zaprawiły nowe poke 
lenia. W praw dzie przybyw a nam ciągle cały 
szereg najpotw orniejszych sposobów walki, s-to- 
sow anych przez zaborców, byw ają chwilo tak 
ciężkie, że można mieć obawę o zagrożoną go 
Juość narodu, ale przybywa też i pracowników' 
Rosną zastępy tak ich  idealistów-, którzy dia po­
parcia, dla wcielenia idei niepodległości Ojczy 
zny, s ta ra ją  się uzdrowionego' ducha przyoblec 
w uzdrowione ciało.

Tego przebudzenia nic jnż  nie w strzym a i to 
je s t cechą, znamieniem dobrego ciągu pracy 
przez tych, k tórych dziś czcicie, rozpoczętej. 
Droga więc ciężkich przejść, krw aw ych rozpraw  
mozolnych usiłowań, doszliśmy do dnia święce­
nia pięćdziesiątej rocznicy powstania, prawie 
z kijam i rozpoczętego. N atu ralną je s t więc rze­
czą, żo to  ostatn ie  zbrojna usiłowanie m nsiak 
ponieść ty ła i tak ich  ofiar, ja k  żadae z  poprze­
dnich.

Odbyła się przed 50 la ty  'walka nie tylko 
zbrojnych szeregów, ale w alka dwóch światów, 
po jednej slronio bezmiorna ofiarność, poświę­
cenia najdroższych dóbr człowieka dla wielkiej 
idei m .liści Ojczyzny, po drngiej brutalna siła, 
zaopatrzona we wszysfkie środki i sposoby, n» 
jak ie  tylko zdobyć się mogła dzika i przewrotna 
na tu ra  naszego wroga.

' Stanęły do walki z nami w szystkie męty, 
wszystkie zwierzęce instynk ta , jak  e zdoiato 
wydobyć na wierzch z w nętrza impaiy um rosy j­
skiego,

_ Praw da, że, fizycznie biorąc, s ta ją  do walki 
siły nierówne, że nas czeka wielka prrea, ale 
czyż nie byliśmy świadkami w osta tn ich  cza­
sach pogromu, o jakim  n ik t nio marzył, a k tó­
ry  się może i powinien powtórzyć. a lka  o 
wolność, gdy się raz poczyna, przechodzi obo­
wiązkiem z ojca na syna .

Trzeba -ednak, aby w tych usiłowaniach nie 
wcnoamiy w firogę walki stanowe, partyjne; i 
te  wszystkie, ćHa których trac i się z oczr z ser­
ca i z duszy cel głów ny —  dobro Ojcófczra. Te 
łuswa ci sną się n a  u sta  i jako  przestroga i ja ­
ko i rośba do naszych następców, którzy myślą 
o o^zyssaniu niepodległości Polski.

Macie, kochana młodzieży, przed sohą zastęp 
starców, którzy przeszli s traszną  szkolę ż y d ' 
ale z pogodnem mimo to czołem, z t ą  sam ą co

ceria  okiem w tę  przyszłość ta k  w ielką i wspa- dawniej m iłością i w ia rą  p a trzą  w w W S lź ń J  
niałą pod względem pośw ięcen i i ofiarności, u narodu swego i  dz iękują  W am za ta
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nych obrazach, przem aw iających ze ścian tego 
oto tn  budynku (w skazał mówca na  pałac sztn- 
ki. grdzie mieści się w ystaw a 1863 r.) dzieje tej 
rozpaczliwej walki, ja k ą  przebył naród.

W patrzcie się w te  dzieje, k tó re  W am obra­
zowo przedstaw ia w ystaw a, a czcząc żywych, 
w 'eńcząc groby zm arłych, r ;e dajcie zrobić 
krzyw dy tym  ideałom, za które myśmy oddali 
wszystko.

T ą  prośbą imieniem mo:ch tow arzyszy kończę 
i najgorętszem  sercem życzę powodzenia w a­
szym mądrym i szlachetnym  usiłowaniom. To 
je s t nasz testam ent, nasze z Wami pożegna­
n i e . . .

Zabrzm iały dźwiąki hymnu narodowego, ode­
granego przez kapelę narodową.

tfowa kł. biskupa Komlossego.
N astępnie przemówił rep rezen tan t rządu wę- 

g ierskierskiego ks. K o m 1 o s s y, biskup z Presz- 
burga, ubraLy w fiolety. Mówił po w ęgiersku 
z wielkim zapałem. Mowę jego pow tórzył na­
stępnie po polsku prof. D i y e k y  z Budapesztu, 
k tó ry  dobrze w łada naszym  językiem , w te sło­
w a:

K ochani bracia Polacy, przywozimy wam go­
rące serca narodu węgierskiego, k tóry  zawsze 
żyw ił gorące sym patye dla szlachetnego narodu 
polskiego. A  przybywam y tu, aby nietylko 
Frzy ja iń , ale s o j u s z  z w a m i  z a w r z e ć .  —  
Cała h istoryk  W ęgier złączona jest ściśle z hi- 
s to ry ą  Polski od najdaw niejszych czasów po 
czasy ostatnie, od dziesiątego do dziew iętnaste­
go stulecia, od św. Szczepana i Bolesława Chro­
brego, aż po rok 1863. My, W ęgrzy, byliśmy 
także pod jarzmem niewoli długie la ta : 150 la t 
pod jarzmem tnieckiem , potem pod niemieckiem, 
a przecież w ywalczyliśm y wolność i niepodle­
głość. I  wy też miejcie nadzieje, że i wy nie­
podległość wywalczycie. T ak i w ielki naród, jak  
naród  polski, naród, k tó ry  ma tak ą  historyę, 
k tó ry  był tak  putężnem państwem, ja k  Polska 
w X IY  i  X V  wieku, naród tak i zginąć nie mo­
że. Nie macie dziś samodzielnego bytu  politycz­
nego, rle  pracujcie nadal na  polu kulturalnem , 
ekonomicznem i gcspodarczem, a w tedy cała 

aropa będzie w idziała, żeście zdolni do niepo- 
dległego bytu. T ak ie  małe, m arne narody na 
B ałkanie m ają dziś byt niepodległy, a Europa 
p atrzy  na  tę  w ielką krzyw dę, że Polska, naród 
20  milionowy, o tak  wysokiej kulturze, w nie­
woli My czujemy tę krzyw dę, każdy W ęgier 
jest urodzonym polonofilem, każdy pragnie wol­
ności Polski (huczne oklaski i okrzyki E ljen) 

J e s t  jedna ważda kw estya, to  kw esty a  mło­
dzieży — j ta  w ażną rolę maj ą  m atki, kobiety 
Folki, bc od m ch zależy młode pokolenie naro­
du polskiego. A Polki znane są jako  obywatel 
ki-patryetki i już  B ism ark powiedział, że nie 
boi się Polaków, ale boi się Polek. Zadanie to 
Polki spełnią.

Przybyliśm y tu, aby złożyć hołd bojownikom 
ostatn iej w alki naszej o wolność, chcemy z w a­
mi SDołem orać udział w dzisiejszej waszej u- 
roczystośc’. bo podziwiamy naród polski, k tóry 
ta k  św ietnie walczył, cnoć w walcę z pizemo- 
żuym wrogiem uległ, k tóry  w stu letn iej prze­
szło niewoli nie s trac ił nadziei wolności. Nmród 
w wieku X IV  i X V  ta k  potężny, naród ta k  du­
chem patryotycznym  i swoDody przejęty, nie 
mógł znieść aa jdan  niewoli, m usiał s tanąć  do 
walki o swobodę. N ie udało się. Ale każdy Po­
lak  musi w ho wierzyć, że bedzie niepodległa 
Polska. Niech żyje niepodległa Tolska, niech 
żyje przyjaźń polsko-węgierska, niech was Bóg 
błogosławi! (huczne oklaski i okrzyki „eljen*, 
niech żyje!).

W im ienia młodzieży żeńskiej przemówiła p. 
M arya C h m i e l o w s k a ,  uczeoica sem ioaryum 
nauczycielskiego, .poczem  dziewczęta obrzuciły 
w eteranów  kw iatam i.

U czestn .k  pow stania artysta-raalarz  B e n e ­
d y k t ó w  i c z ,  pow itał gorąco gości w ęgierskich, 
wspomniał o węzłach, jak ie  łączyły Polskę 
z W ęgram i i o w spólnej walce o wolność w 
la tach  1848 i 1864. Dzis, gdy w y szczęśliwsi 
od nas —  kończył mówca —  dobiliście się 
waszej niepodległości, my jeszcze w niewoli. 
Dziś mamy wspólnych nieprzyjaciół i mam to 
przekonanie, że gdy przyjdzie do w ielkiej roz- 
pravny z przemocą, my znowu obok siebie w al­
czyć z  ni ą będziemy. Zakończył okrzykiem  na 
cześć W ęgrów, k tó ry  tysiączne tłum y pow tó­
rzyły.

Pochód na cmentarz.
O rkiestra  zaintonow ała hymn narodowy i po­

częto szykować pochód’ Był to pochód imponu­
jący. P rzed  bram ą placu powystawowego usta­
wi się uczestnicy pow stania i goście węgierscy. 
Pochód przedefilował przed nimi i oddał im ho- 
noiy.

Uli te  m iasta, którem i pochód zdążał na cmen­
ta rz  Łyczakow ski, zastaw ione były publicznością 
W pochodzie n esiono lk z a e  wieńce, p-zew ażnie 
cierniowe, k tóre złożono na grobach uczestni­
ków powstania. Hołd zmarłym składano n stóp 
krzyża r. 1 8 na  cm entarzu Łyczakowskim. I  tu
zgrom adziły się ty s '3.ce rodaków.

MGwa d r Rutowsklego.

Imieniem m iasta przemówił w icepiezydent dr 
Tadeusz R u t o w s k i .  Po słowach poryw ają­
cych o przebiegu powstania, stw ierdził mówca, 
że 20  milionów Polaków  pod sztandarem  naro ­
dowym n e było. Byli tacy, co pozostali w do- 
uo, tacy, co odmówili służby narodowi, b / i i  

tacy, co skam la1! u stóp przemocy i tacy , co 
tem skomleniem w ysługiw ali sobie pryw atę. 
Fj zez jedną non nie zrobisz z chłopa obywa­
tela, chociażbyś mu daw ał „złotą ‘tęskno tę1*. 
Łudziliśm y się, że E uropa przyjdz:e n rm  z r,o- 
mocą; zostaliśm y sami, wyzyskano nas, użyto, 
gdy było potrzeba do d y w ersji; w krytycznej 
chwili Krzyczano: „ trw ajcie  i krw aw cie się, bo 
Europa prawdopodobnie coś z ro b i1*.

Ale E uropa nie zrobiła nic, in te rw en c ja  jej 
była s traszną  iluzyą. W ięc przeżyliśm y iluzję , 
że potrafim y jednej nocy powołać do broni caty 
nerć i... Pozostała nam w alka sama, w te j walce 
ulegliśmy, ale cało szeregi narodu, k tó re  ją  
podjęły, trzym ały miecz hardo. K ażda gen era­
c ja  musi być gótdw a bój podjąć na nowo, aż 
przyjdzie ta  w ielka niedziela, to w ielkie święto, 
co nam  przyniesie wyzwolenie.

Pięćdziesiąt lat, a dziś jeszcze słyszymy sło­
wa, rady, które tak  boleśnie przypom inają s tn rą  
L-adycyę, k tó rą  zdrowy in s ty n k t narodu nazw ał 
trad y cy ą  n .oujw ej zdrady, Są tacy  i dziś, k tó ­
rym  się zabliź iiły  rany, i tacy, co pod wpły­
wem rad  ow vth  porośli ko rą  „„dłośr , co j n  ży­
wy kii do niej, ja k  oińcznk do błota, k tórym  ta k

N O  W a  d h P  O f i  M A

wrosły kajdany  w  nogi, że mogą w dziać na  
k a jd an y  lak iery  i iść na biesiady i gody, na 
k tóre  ich raczą zaprosić (burzliw e okrzyki obu­
rzenia).

A  jednak  ten in s ty n k t zdrow y w narodzie 
ostał się!

Podniósł dalej mówca z ubolewaniem o n a  
szych s tra tach  narodow ych na  ziemiach Polski, 
o buncie L itw inów , o odpadaniu narodów U nią 
nai serdeczniej przy hołubi mych, o zwycięstwach 
narodow  na B ałkanach, którzy dowiedli, jak ą  
drogą można zwyciężać, mówił o złudzeniach 
roku 1863 i popraw ienia błędów. N ależy w ziąć 
się serdecznie do pracy, ponraw ić te  błędy i 
robii w szystko, aby z g a rs tk i zrobiły się milio­
ny. T rzeba się przygotowywać. N iepraw dą jest, 
że filozofia zw ątpienia i wyrzeczenia zwycię­
żyła v narodzie, że drogą, k tó rą  kroczą tchó- 
r: e, niskie umysły j podłe dusze, kruczy naród 
cały, a p raw dą jest, że pod tą  b iałą  czy szarą  
sukmaną, pod tą  b luzą robotnika, w coraz szer­
szych m asach odzywa się poczucie solidarności 
narodowej i pewność, że ta  straszna  przeszłość 
musi się skończyć, że nie wolno nam się jednak 
niczego wyrzec, że ni o mamy do tego praw a, 
ani potrzeby.

R y ch b  przyjdzie ta  w ielka chwila, ten  apel, 
co pizychodzi do narodów  i  będzie się m usiała 
skupić cełi ojczyzna pod sztandarem  jeunej 
uarudowe.j myśli 1 z jedną siłą rzucić los na­
rodu  n a  kartę .

I  dusza się raduje, skoro się widzi to młode 
pokolenie, k tórem u ciskano zarzut, że m yśli jeno 
o karyerze  chlebowej, że idea p rzestała  w  niem 
żyć, że przem ożna filozofia różnych kierunków  
politycznych już je  od narodu odciągnęła. Dziś 
oto okazuje się, że to fałsz, że myśl narodow a 
w ypełnia całą duszę młodego pokolenia, że 
wszyscy wył ężają, ram ię i chcą się uczyć siu- 
żby, k tó ra  ku  lepszej doprowadzi przyszłości. 
(O klaski).

W końcu w  gorących słowach oddał mówca 
hołd uczestnikom pow stania, życząc im, aby 
nadal służyd przykładem  ofiarności i  wierności 
Ojczyźnie.

Przem aw iali następnie imieniem W ęgrów  ba­
ron  N y a r y ,  tłum aczył jego przem ówienie dr. 
K o v a  c s, imieniem kobiet p. M arya J a w o r ­
s k a ,  in .  Zw iązku sokolego dr. F i s z e r ,  im. 
polskiej p a n y i socyalno-dem okratycznej poseł 
H  u d e c, im. Czytelni akadem. W olańczyk, im. 
Zw iązku strzeleckiego Uziębło, im. w ęgierskiej 
miodzieży akadem. Dunca, im. drużyn strzele­
ckich B auer, im. młodzieży niepodległościowej 
Tow. „Życie** i  „Kuźnica** p. Kron.

Po południu odbył się festyn n a  dochód ucze­
stników  powstania wieczorem  zaś uczta w  sa­
lach Tow. strzeleckiego na  cześć gości węgier­
skich.

Wtorek:, 9 Września I Di ,3

KionlkG iKKBtrnia !96i-6t  roki
6 w r z e ś n i a .

Bator*. Od szczęśliwej potyczki pod Panasówaą 
nieustannie parci przez Je łszyna 1 Suchunina, s ta ­
nęli Cieszkowski i Borelowskl dnia 6 września, o 
sodzinie 9 rano, w O tro’zn. Zaledwie rozstawiono 
pikiety, gdy kozacy, poprzedzający kolumnę piecho­
ty, zaatakowali łańcneh widet. T yralierzy, odegnaw- 
szy kozaków, umożliwili oddziałowi cofoięcie się 
na stromą górę ponad Batorzem leżącą. Chcąc unik­
nąć stanowczej walki i ccf iąc iię w porząukn, po­
stanowił Lelewel częścią oddziału z a a ta k o w a ć  nie­
przyjaciela od czoła w wąwozie, któiym  Moskale 
musieli przechodzić. P ierw szą 1 trzecią kompanią 
obstawiono więe wąwozy, będące jedyną komun, aa- 
cyą między Otroczem a Patorzem, furgony zaś za­
słonięto częścią oddziału ćwieka, jazda Rylskiego 
i Zakrzewskiego stanęła w Batorzu W net dały się 
słyszeć strza ły  arm atnie, na które strzelcy odpo­
wiedzieli rzęsistym ogniem, atoli równocześnie pra­
wie zaczęły aię pokazywać przed całym frontem i 
a boków oddziały piechoty moskiewskiej, rozpoczy­
nając silny ogień. Niebawem Lelewel ranny został 
w nogę, wskutek czego poczęła się mieszać część 
jazdy ćw ieka, stojąca na prawem skrzydle, lecz 
kompanie I  i III, zajmujące ltw e skrzydło, wal­
czyły dalej niewzruszone. Dopiero gdy druga kula 
śm iertelnie ugodziła Borelowskiego, śmierć dowódz- 
cy rzuciła popłoch w waleczno kompanie 1 zwięk­
szyła zamieszanie w całym oddzielę, a już gdy i 
szof sztabu W alie* legł śmiercią bohaterską, po­
płoch s ta ł się ogolnym i klęska oddziała pow stań­
czego była stanowczą.

7 w r z e ś n i - .

Zaatakowany niespodzianie w okolicy Oporowa 
(M.) Szumlańskl, widząc przewagę liczebną nieprzy­
jaciela, wycofuje się szybko bez s tra t i łączy się 
ze Skowrońskim. Pod Cbotyczami (P.) Lutyńsal 
m sądzą zasadzkę na dwie roty piechoty i pół Be- 
Ciny kozaków, atoli część jazdy I furgony, wysłane 
w bezpieczne miejsce, zmyliwszy drogo, w racają 
z powrotem i powodują zamibszanie i ucieczkę bez- 
>»dną 1 tylko 20  kawalerzystów  i kilka.Iziesięciu 
piechoty z Lutyńskiw  na tzele, dłuższy czas ucie­
ra  się z nieprzyjacielem. Nadmillor waiczy pod 
Brzeźnicami w Augustowabiem.

8 w r z e ś n i a .

W  czasie m usztry „złotych ułanów1* Ziemb-ń- 
skiego atakuje ich Szczerbakow w dwie seciny ko­
zaków jod R dzewem (Pł.) W skutek ucieczki plu­
tona W acława Sztbbikellera cały oddział poddaje 
aię bezładnej ucieczce, wpa^a na sz y k u ją c y  Bię 
upodal do boju oddziałek W iśniewskiego, który 
miesza i pociąga 2 a sobą.

K r o n i k  a .
K r a k ó w ,  9 -września.

Fnśtalacy? arcyldskupa Symcna na probo­
szcz*. W kościBle Wlaryuckim. W czoraj o godz. 
10 rano odbyła się uroczysta instalacya arcybisku­
pa Sym rna na probostwo w kościele Haryackim w 
Krakowie. Już przed godziną dziesiątą poczęły się 
zbierać przed kościołem liczne rze iza Krakowian. 
Porządek przed kościołem utrzym yw ała pońcya. —  
Z uderzeniem godziny dziesiątej poczęły blu dzwo­
ny, a przed główne wejście, do koścłoła M rryac- 
kiego zajechał powóz z arcybiskupem  Symonem, w 
asystencyl p ra ła ta  W ądolnego. U bram kościelnych 
przyw itał arcypasterza 1 nowego proboszcza dotych­
czasowy jej adm inistrator ks. F itak , w asystencyi 
kleru 1 duchowieństwa. Pod baldachim' m niesionym 
przez włościan ubranych w krakowskie stroje, po­
stępował nowy proboszcz przed główny ołtarz, 
w śrćd sznalern parafian i Krakowian W  głównej 
naw ie w staJacłh zasiadł delegat F e d o r o w i c z

z komisarzem Tohorzniokim, jako zactępca cesarza, 
- i la to ra  kościoła Karyackfego I w iceprezydent dr 
S z a r a k i  z  małżonką, imieniem m iasta Kraków-. 
Dalej delegacye zakonów męskich 1 żeńskich I pro­
boszcz ruski ks. kanonik Lowick*. W  asystencji 
kleru i w ikarych kościoła ITaryackiego, odprawił 
uroazyitą sim ę pontyfikalną ks. arcybiskup Symon, 
podczas której k s . p ra ła t W  ą d o 1 n y z ganku 
„Sanctuariam * wygłosił do n'ezlIczonego tłumu 
publiczności kazanie, podnosząo zalety 1 Koleje ży­
cia pod zaborem rosyjskim nowego proboszcza, wi­
ta jąc go zarazem w murach najstarszej ze św ią­
tyń Polskł, jako nowego i czcigodnego pasterza, 
Po uroczystej mszy instalacyjnej z  tego samego 
miejsca przemówił nowy proboszcz, z wldoczuem 
wzruszeniem, „otwieram ram iona ku wam, w tej 
ziemicy p rasta rej naszej —  garnijcie się do mule, 
gdyż danem mi było, po tylu latach u schyłku mo­
jego życia bye pasterzem w Krakowie, w sercu 
Polski, ukochanym dla mnie grodzie*. Proute i szczere 
te  słowa, płynące z u&t starca, wzruszyły zgroma­
dzone rzesze. W  czasie sumy chór wykonał „MIssa 
Solemnis* Józefa Grubera na cztery głosy mię- 
szano.

W ieś Bronowica, która od wieków przynależy do 
parafii Maryackiej, urządziła także uwemu nowemu 
pasterzowi bardzo okazałe przyjęcie w niedzielę d. 
7 b. m.

Naprzeciw przybywającego arcybiokuj.a wyruszy­
ła banderya włościan w pięknych strojach krakow ­
skich. Na granicy Łobzowa a rogatek oczekiwał na 
niego poseł W łodzimierz Tetm ajer w polskim stro­
ju  z w ójitin  Młodzianowskim i pisarzem Czepcem. 
U Wjazdu do wsi widni iła brama z wizerunkiem 
Matki Boskiej Częstochowskie1, Orłem 1 Pogonią.

U bramy podała X. Arcybiskupowi pesłowa Tet- 
majerowa cbieb I sól, poczem poseł Tetm ajer I wójt 
Młodzianowski przyw itali arcybiskupa krótkiemi 
przemówieniami. Poseł Tetm ajer naw iązał rzecz swą 
du napisu na bramie: „W itaj nam, miły Gospody­
nie*, którem to witaniem nrzyjmowano w Polsce 
króla Kazim ierza Odnowiciela. Następnie przypom­
niał mówca, że król Jan  Kazimierz, przybywszy na 
kóronacyę do Krakowa, nie mieszkał na podrujno- 
wanym już naówczas aamku, ale przez tydzień mie­
szkał w Bronowicach i stąd  odbył wjazd korona­
cyjny do katedry.

Po nabożeństwie i wspaniałem kazania ks. arcy­
biskupa oraz po śniadaniu, którem podejmował do­
stojnego gościa oraz przedstawicielstwo wsi ks. ad­
m inistrator F itak  w Btarym dworze w Bronowicach, 
odjechał ks. arcybiskup do Krakowa, poprzedzony 
przez jadącego wójtem i pisarzem Czepcem, ban- 
deryą oraz trzem a małymi chłopcami, synami posła 
Tetm ajera L. Rydla, którzy, jak  św ietni kawalerzy- 
ści, t a m  i z powrotem towarzyszyli bandery! oraz 
powozowi ks. arcybiskupa.

Jak  z powyższego widać, Brouowiczanie Dodejmo- 
wail swego nowego proboszcza, który po tnłaczym 
żywocie, spędzonym w usługach cierpiącej ojczyzny, 
przybył odpocząć na krakowskiej ziemi, tak, jak  to 
się należało wielkiemu i zasłużonemu patryocla-i do­
stojnikowi kościoła.

Kronika świąteczna. Zaiste słuszność mieli ci 
wszyscy, którzy wczoraj wieczorem po świętach 
mile spędzonych powtarzali znany pleoaazm: wy 
jątkowy w yjątek. Dwa 'wiąteczno dni, jeden po 
drugim, nieczęsto się zdarzają, a fakt, że pogoda 
co aię zowie dopisała, j®*t w roku bieżącym nie­
zwykłą rzeczą. Obie te  OKoIłcznoścl uspraw iedli­
w iają wymieniony pleonazm. Było wprawdzie nieco 
chiodno, ale należy zważyć, że mamy już je3iełi 
meteorologiczną. K rasowienie mający szczególną
c z e ś ć  d l a  M a t k i  B o a l t i o j ,  jte w  d n i a  o*--

rodzin N, P. Maryl zawsze panuje pogoda. Mnie­
manie to utrzym uje się w Pulace od wieków. Pe­
wien bezimieuny autor pisze już na początku XVI 
wieku: „Tego dnia, kiedy się dziewica Marya n a­
rodziła, po wszem św iatu byta taka wielka światłość 
słoneczna, iż« słońce tego dnia ty le dwoje świeciło, 
n źii innego dnia. Miesiąc tej nocy tako światło 
świecił, lże swą światłością słońcu byl podobny*,

Nie ma chyba potrzeby wspominać o tem, że 
Krakowianie skorzystali z tak  niezwykłej spo­
sobności i tłumnie wyjeżdżali, lub wychodzili na 
świeża powietrze. Naw et ci, którzy dopiero co po­
wrócili ze wsi, udawali się na wycieczki, sławiąc 
błogopławieńalwo pogody.

N abożeństw o  ża io b n e  w 15 rocznicę tragicznej 
śmierci cesarzowej Elżbiety, odbyły się 'zialaj o 
godz. 8 rano we w szystki-h szkołach średnich i 
ludowych w Krakowie.

Ju tro  o godz. 9 rano odbędzie się na 'Y aw elu 
nabożeństwo żałobne, w którem wezmą udział na- 
ozelnicy wiaćz rządowych i autonomicznych, oraz 
generalieya. Nabożeństwo odprawi książę biskup 
Sapieha.

Nowy dworzec towarowy. Z dniem dzialejBzym 
rozpoczęto urzędowanie w nowo Tytadowanym 
dworca towarowym na Krowodrzy. B iura ze sta re­
go dworca zostały już wszystsie p r uniesione ao 
nowych ondynków 1 magazynów. Rów nirż urzędy 
akcyzowe miejskie przeniesiono na nowjr dworzec 
do lokali, położonych tuż obok kolejowych u rz ęd ó w
magazynowych.

W czoraj na nowym dworcu z okazy i ukońei ula 
budowy odbyło się, staraniem  przeds'ębiorcy budo - 
lanego p. Gutm ana przyjęcie, A* które przybyli; 
st. Inspektorowie Telz I Potuczek, inspektorowie 
Grosser i Nosowicz, dalej pp- **r  Płschlugar, Al- 
berti, Krug, Mugden, dr H arasehin oraz Uczul urzę­
dnicy. Zebranie wysłało telegram y do dyr. Banhan- 
sa, prezydenta dra L ea i s z e f a  se.-:cyi Kosińskiego 
z podziękowaniem za zasługi, joniesione około roz- 
poczęsia bndowy nowe ;o dworca. Przem awiali pp. 
Peltz, Potuczek, Ncuowicz, dr Harasehin, Gutmann 
i inni.

Kupcy, mający do czynienia z wysyłkami lub 
odbiorem tow arów  żalą się na dojazd do Dowego 
dworca od ul. Długiej. Leży w Interesie publicz­
nym, by ul. Kamienna, prowadząca do dworca, by­
ła w jak  najkrótszym  czasie ukończoną. OŁec^10 
wozy muszą dojeżdżać do dw orca przez ulicę Mon­
telupich, która jeBt zb y t w ąską I ciasną I uł® na ' 
daje się dla ożywionego ruchu komunikacyjnego.

U ro czy sty  o b cKód ku uczczeniu pam jf Jo- 
z e fa  W arszew łoza, bardzo zasłużonego W dziedzi 
nie ogrodnictwa polskiego, *>dbyl się wczoraj, jako 
w setną rocznicę jego uro^Mu* 0  godz, 10 i*no 
odprawionem zostało nabożeństwo żałobne w ko­
ściele św. Anny, z* duszę ś. p, Warszowic**, F ,  
czem uczestnicy obchodu, w liczbie kilkuset osób, 
udali ,lę w pochodzie do ogrodu botanicznego, gdz'e 
przed pomnikiem W arszewicza wygło * ł uroczyste 
przemówień'# o jogo zasług »ch P>°f- dr. Racibor­
ski. Wieczorom odbył Bię w sań  Domu robotniczego 
przy ul, iw . Tomasza wieczorc,-•', poświęcony pa­
mięci ś. p. W arszewicza, na którym  oddeklamowa- 
no k ilka patryotycznych utworów, przeplatanych 
prodnkcyaml chóru roDofniczego, Na początku w ie­
czorku odczyt o działalności W anzew ieza wygłosił 
p. W. Kasprzyk, Po wieczerzy wręczono dyplom p.

Ignacemu Kłusowi, uczniowi ś. p. W arszewicza. 
Urządzeniem całej uroczystości za ją ł się Polski 
Związek ogrodników.

Z teatru. Na wtorek I czw artek zapowiada 
te a tr  powtórzenie sztuki Józefa Dymowa „Nin*. 
Zgodnie przez krytykę wyróżniona g ra  artystów , 
k tórą tak  żywo oklaskiwała licznie zebrana pu­
bliczność, upraw nia do przypuszczenia, że się ona 
długo jeszcze tą  niezmiernie ciekawą sztnkę in te­
resować będzie.

W e środę słoneczna I ja s ia  „Chatka w lo­
sie* znów nas przeniesie w zaczarowany, naiwny 
św iat poezji Syrokomli. Stylowy sentymentalizm 
p. Janiczówny, mistrzowska dekhm acya p. S tani­
sław ikiego, wyborno Bylwetki charakterystyczne 
p. Siemaszki i B >ńezy, pp. Noskowskiego, Szym­
borskiego i T rzyw dara po raz drugi napełnią wi­
downię serdecznem, pełnem jow :alnego humoru cie­
płem. Ilifatoryczno-literaoka doniosłość tego przed­
staw ienia nie powinnaby njść uwagi Inteligentnej 
publiczności i opiekunów młodzieży.

W  próbach następna prem iera „P ierw sza sztu 
ka F anny*, znanego jnż u n<,s z wielokrotnych 
sukcesów scenicznych satyryka i paradokslsty an­
gielskiego, Sbava. P an i Mila Kamińska, młoda 
artystka, znana jednak już zaszczytnie w W arsza­
wie, w ystąpi w sztuce tej po raz pierwszy na 
naszej scenie.

Wieczory łVyPWicza, urządzone wczoraj 1 w nie­
dzielę w sali Starego teatru , spotkały się ze znacz 
nem powodzeniem. P ierw szy raz wypełnił p, W yr- 
wicz swoją osobą cały program, a fakt, że przez 
dwie i pół godziny zdołał utrzym ać widzów w nie 
słabnącym nastroju wesołym, świadczy wymownie 
o sympatyi 1 zainteresowaniu publiczności, P . W y r 
wicz przedstaw ił szereg sylwetek, znanych już z po­
przednich jego występów, a nadto dodał kilka no 
wych scen, bardzo zabawnych a w 'ernie podpatrzo 
nych. Aktualnym byl „F iakier n r 1 5 4 “, nie mo­
gący się przedostać przez rozkopane ulice Krako 
wa, dalej „Z ostatnich wyborów do Sejmu*, „P e ­
chowiec* , „Żołnierz", „O rdynat w cukierni Nowo- 
rolsuiego* i t. d. Produkcye p. W yrwicza żywo 
oklaskiwano, a niewątpliw ie to powodzenie spotka 
symj;atycznego arty stę  w miastach prowincyonal- 
nycb, dokąd n a  szeieg występów obecnie wy­
jeżdża.

Ze sportu wioślarskiego. W alne zgromadzenie 
członków oddziała wioślarskiego Sokoła krakow­
skiego odbędzie się 16 bm. o godz. 7 wiccz. w lo­
kalu Sokoła przy ulicy W olskiej. W  razie braku 
kompletu, zgromadzenie odbędzie się w  godzinę 
późoiej, bez względu na llośó członków. Członko­
wie Sokoła, pragnący się wpisać do oddziału wlo- 

zochcą Bię zgłaszać n dyżurnycn nn 
przystani nowej, mieszczącej się przy ni. Zwierzy­
nieckiej 1. 44, między godz. 5 '30  7 30 w iecz ;
tam ndz'ela się również w s z e l k i c h  Informacyj.

Z k ra k o w sk ie g o  klubu sz a c h is  ów. Wydział 
klubu podajo do wiadomości, że turniej o mistrzow- 
stwo m iasta Krakowa, z powodu 20 letniego Ist­
nienia kluba, rez gra się od 4  października do 30 
listopada o. r. Nagroda: złoty modal. Goście I człon­
kowie klubu, którzy brali udział w tu rn 'e ju  z mo- 
wym, m ają prawo do gry bez wpisowego, od no- 
wowpisnjących Bię gości wkładka wynosi kor. 5. 
Wydział zaprasza zwolenników gry szachowej do 
wzięcia udziału w turnieju  jubileuszowym. Wpisy 
trw ać będą do 28 wrzeńtiia. W kładka dla nowo- 
wstępujących do klubu wynosi miesięcznie 2 kor. 
W  klubie można zamawiać prenum eratę miesięcz­
nika „Szachista polski*, który w raz z dodatkiem 
o począt. cb gry szachowej wynosi rocznie kor. 5

Wolskiego, I  piętro.
Z sa li S ądow ej. (Zbrodnia zgwałcenia. —  K ra­

dzież.)
Dziś przed trybunałem  sędziów przysięgłych to ­

czą się dwie rozprawy. Przewodniczący w obydwóch 
radca dr O l s z e w s k i ,  oskarża prokurator dr 
G n i e w o s z .  W  pierwszej rozprawie oskarżony 
jost 18-letnl Marcin K o z ł o w s k i ,  w jrobnik, o 
zbrodnię zgwałcenia popemiouą na 6-L tn iej dziew­
czynce Stefanii Marzec, Obwinionego broni „uwo* 
kat dr Roman B o g d a n i.

Na drngiej rozprawie siedzi na ławie oskarżo­
nych Franciszek W i l k  o a z  ze Świątnik G órnych, 
oskarżory o to, że dnia 18 m aja b. r. w Podgó­
rzu, jako nałogowy złodziej skradł na szkodę Fri- 
mecie G ibnberg i  kuchni pidrzynę w artości 60 
koron. O bw iniony był jnż 12 razy karany  za k ra ­
dzieże, a naw et odbył świeżo ta rę  4-lotniogo cięż­
kiego więzienia za zbrodnię kradzieży, a w ro sa  
1396 był karany także 6-letmem ciężkiem więzie­
niem za zbrodnię rabunku. Obwinionego broni di
G a rg a s .

Nagły zaon . W  sobotę, podczas z ja i.-a  gości do 
salin wlellcLlch, jeden z bDrącyob udział w zjeź- 
dzie, jia rszy  radca budownictwa z W iednia, zwie­
dzający saliny wraz z có.aą, dostał nagie ataku 
serca.. Natychmiastowa pomoo lekarska nie zdołała 
go uratow ać i mimo usiłowań nie przywrócono go 
do życia.

Zgingły. Wczoraj doniosła do dyrekcyl policyi 
w Krakowie Helena Wierzba, zamieszkała przy ul. 
Szewskiej 1, 2e 2-letn ia jej córeczka, Antonina, 
wyszła z domu wczoraj rano i mimo poszukiwań 
nie zdołano jej odszukać. Marya Domagalska, ro­
dem z Radomyśla W ielkiego, 16-letn ia dziewczyna, 
szczUDta, wysoka, ubrana w czarną suknię, wyszła 
z demu rodzicielskiego I dutąd nie powróciła. —  
Marya Czerwińska, zamieszkała pr/.y ulicy Dietlow- 
skiej 47, donista do dyrokcyi policyi, że przybłą 
kała się do niej wczoraj j ó.torareczna dziew­
czynka.

B ru ta ln y  dorożkarz. Na jadącego na row erze 
p. "W ładysława P R oazyńsk iego  na jech a ła  w czora, 
dorożka n r  6. Paloszyńskl, zaw ieszony dvaziu, 
n iesiony był w ten  sposób przez k iik“ n a śo e  krJ" 
ków, poniew aż dorożkarz, n ie  zw aża ją0 n a  ?yPa_ 
dek, podciął konia. Dorożkę udał" si? do, 3ro za­
trzym ać konnem u policyautow i, L ióry też spisał 
z dorożkarzem  p r o t o k ó ł .  D orożkarz, konsekw entny 
w nieludzkości ml®0 P10Śky) nie chciał odwieźć 
poranionego n» s ta c ję  ratunkową, dopiero Inna do­
rożka m usiała tn CZJ nić.

K rw P ^o  w ese le . W  niedzielę wieczór za rogat­
ku mogilską odbywało się wesele w domn Maryi 
y lechc owej. Po obfitej libacyi przy dźwiękach 
muzyki, zjawiło się trzech parubczaków z Bieńczyc, 
którym dobre uspusobletie uczestników weseliska 
się nie podobało. Zaczęło się od słów —  * skoń­
czyło się na bitce, w czasie k ió .ej walka przybr^ia 
krwawy obrót. Bieńczycuy i arobcy pSracill ■ »rdzo 
ciężko robotników J a n i  Talagę 1 Dnrfrego Kicaja, 
zadając im głębokie rany na głowie. Ciężko pora­
niono podczas rozbrajania zapalczywych Bieńczy- 
czan Ludw ika Zająca. Trzecn rannrch  w nieprzy­
tomnym stanie odwieziono do szpitala św. Łazarza, 
a j arobcy po krwawym czynie, korzystając z za 
mieszan a, notekli I dotychczas nie udało się policyi 
Ich ująć.

Właiiianie. Niewiadomy sprawca zakradł się tf 
niedzielę wieczór do mieszkania dentysty dra Leo­
polda Goldbergera przy ulicy Grodzkiej 14 i przy 
pomocy wytrychów pootwierał sobie drzwi do po­
kojów. Zaszedł w poszu^.wanin za kosztownościami 
takżo do 'atoratoryum , skąd skradł bryłkę złota, 
ważącą kilkadziesiąt gramów, kilka złotych „koi 
rou* (na zęby), tudzież k ilka zębów platynov,ych.

Z  k r & f u .

Zakopane, 8 września. (Z R ady gminnej. —< 
Poświęcenie sztandaru;.

W  sobotę odbyło się posiedzenie Rady gm innej 
na którem uchwalono rozszerz; ć rzeźnię, ubezoie 
czye gm.nę od odpowiedzialności za nieszczęśliwe 
wypadki w Towarzystwie „P a tria " , zająć się bu­
dową mostu około kościoła 0 0 . Jezuitów, k tóry  
niedawne woda zei wala, przeprowadzić swoim ko­
sztem wodociąg na Gładką. B ratn iej Pomocy przy­
znano subwencyę 40C koron i drzewo na bndowę 
mostu i poprawę drogi. Rozpatrywano także pre- 
tensyę dawnej firmy Sokoluickl I W iśniewski, żą­
dającej zwrotu kaucyi i odszkodowania. F irm a ta , 
zobowiązała się do 1907 r. wystawić w Zakopa­
nem elektrownię, lecz napotkawszy na trudDoścl 
przy otrzymaniu koncesyi cofnęła się, teraz zaś 
widząc, że gmina stw arza Towarzystwo udziałów 
i inną drogą dąży do zbudowania elektrowni, żąda 
odszkodowania za trudy i koszta, W  sprawie tej 
uchwalono w \dać tylko kaucyę. jednakże p o i tym 
warunkiem, . jeżeli upraw nieni zrzekną się wszel­
ki h prerensyj do gm in;.

Omawiano także ko n: eczDość przebudowy ulicy 
Marszałkowskiej, gdyż woda ś lękająca z te j u l icy  
zalewa po obu stronach grunta. Podawano trz  
projekty: podwyższyć nlicę o 40  cm., ściąć, t. j  
obniżyć boki lub przeprowadzić murowany kauai 
po obu stronach ulicy. Z proje tów tych nie przy­
jęto na  razie żadnego, natom iast uenwalono zwró­
cić się z prośbą do W ydziału krajowego o sporzą­
dzenie p ro je k t  takisgo, rby  w skutek nrzebndowy 
ulicy woda nie zalew ała piwnic w lealnościacn n i­
żej położonych. W końcu zaopiniowano przychyl­
nie podanie o koncesję na drugą księgarnię w  
Zakopanem i  postanowiono p r z j  s i ą p ić  jaao członek 
do Tow arzystwa zwalczania ku^zu i dymu.

W czoraj po południa w kościele ja iafia lnym  od­
było się uroczyste poświęcenie szrandaru Polskiego 
Związku katolicki :h uczniów rękodzielniczych, a  
następnie zebranie w Sokole. N a  ureez-ysteść przy­
b iły  deputacye z K ra k o w a , Chrzanowa i Nowego 
T a rg n , pierwsza I ostatn ia z muzyką i sz tandaru -- 
ml oraz w-Jęły udział miejsowe Korporacye: Sokół, 

Gwiazda" i straż ogniowa.
Wnuk Sabały zasądzony na 10 lu t więzienia 

Za fal8Zer$tW 0 monet. Piszą nam z Nowego Są­
cza: W  sobotę zakończyła się kilnudniowa rozpra 
wa przed tutejszym  trybunałem  sadu przysięgłych, 
pod przewodnictwem radcy ar, Jakubowskiego, prze- 
ciw synowi sławnego Sabały, Janowi KrzeptowsKie- 
mu Sabale, 67 la t liczącemu z Zakooanego i jego 
synowi Junowi (20 la t) i Stanisławowi (16 lat), 
oskarżonym o fałszerstwo Banknotów 50 1 100 ko­
ronowych. P rokurator ujął oskarżenie w następu­
jące wy wody i W drugiej połowie 1911 r. pojawiły 
się w okolicy Zakopanego fałszywa Danknoty 1 0 0  
i 50 koronowe, a wdrożone wówczas dochodzenia 
wykazały, że podrabia je niejaid Jan  Karkowski I 
obecnie obwiniony Stanisław  Krzeptoi ski Sabała, 
za namową Ja n a  Krzento takiego Sabały starszego, 
którym dostarcz;! śr Jków, potrzebnych dorob ien ia  
falsyfikatów, oraz banknoty te  pusz-zał w obieg 
Ja n  k ia -n c o o iin - l^ L  ^  > miOUBZY. Wouec XOgO *f> 
stali wówczas oskarżeni Jan  c r k t r o s i r
sfaw Krzeptowski Sanała; Karkowski został z isą- ■ 
dzon na 3 lata więzienia, Sabałowie — uwolnień'

Przez dtnższy czas ustało pudraDianie banknotów 
w nowot&rskiem, dopiero 31 m sja b. r. pojawiły 
się fałszywe 50-koionów ''i znowu. Mianowicie w ie­
czorem tego dnia przyszedł ao sklepu masarskiego 
Józefa Rajskiego w Nowym Targu ja k iś  młody gó­
ra l i zażądał od zajętej w tym skler.ie Heleny 
Batkiewiczównej 1 klgr. kiełoasy. Gdy Batkiewi- 
czówna naw ażyła kiełbasy i policzyła mu za nią 
dwie korony 40 hal., góral ów położył na stole 
banknot 50-kuronowy, który Batkiewiczowna scho­
wała do kasy, w; dając góralowi należną resztę pie­
niędzy. Po odejściu górala Batkiewiczówna przy 
glądająo się bliżej otrzymc.nemn banknotowi skon­
statowała, że je s t cn fałszywym, wobec czego wy- 
Dległa zaraz na rynek i, dogoniwszy górala, zapy­
ta ła  go, skąd ma te  piemąuze którem i płacił zi 
kiełbasę^ na co góral odpowiedział, że j e  znalazł, 
a gdy następnie Batkiewiczówna oświadczyła, że 
pieniądze są fałszywe i zażądała zwrotu, góral w 
tej chwili oddal 40  koron, zażą dał jednak zw rotu 
banknotu 50-koronowegO. Batkiewiczówna nie chcda- 
ła tego uczynić l przy pomocy jednego przecnod-- 
nia spowodowała aresztow anie górala.

Ja k  wykazały wdrożone następnie doehodzonla, 
obwiniony Ja n  Krzeptowski Sabała młodszy tego 
dnia wieczorem puścił w obieg dragi bananot fał­
szywy 100-koronowy, którym  w sk le p ie  Stanisława 
Giżyckiego w Nowym Targo zapłacił za strzelbę

Przy rewizyl n obwinionych znaleziono w dwóch 
fiaszeczkacb jakieś płyny, ołówek nietiesko-czerwo* 
ny, sztyft oprawiony w rączkę, kaw ałek ałunu I 
książkę, na Której okładce znajdowały się jakby 
próby kładzenia farb, zaś w dumka przy lesie od 
15  la t niezamieszkałym, znaleziouo przy rewizyl 
pomiędzy desKami, tnż przy ziem1, zwinięte w trąb ­
kę podr biona banknoty 100 i 50-Koronowe.

Na podstawie werdyktu przysięgłych, trybunał 
uwolnił J i n a  S jb a łę -o jc a  i  a ta a ia łs .w Ł  S a b a łę , Jana 
Sabałę z aś  sy n a  sk a z a ł  ue 10 łat ciężkiego wię­
z ie n ia .

Żywiec, 8 września. (Um wer„ytot indów 
przerwie wakacyjnej odbędą się u nas dwa odczy­
ty 2 dyskusyą. Dr Michał Soitolnicki będzie mówił 
W n udzielę 14 o, m r O dro g ach  współczesnej m y­
śli pulskiej", we w toraa 16 b. m. W ładysław  S ta ­
dnicki „O Polsce współczesnej*. Oba odozyiy spo­
tka ją  się z pewnością z puparciem publiczności.

Kolbuszowa, 7 września. (Fost;n). Cełem przy­
sporzenia funduszów na utrzym anie prywatnego 
gim nazjum  w Kolbuszowej, odoęazie się 14  b. m. 
na boisku Bokolem festyn, z bardzo urozmaiconym 
piogramem. W  razie niepogody odbędzie się zaba­
wa w sali Sokola,

|
i

ś w i s t a .

Kongres urzędników pocztowych państw a au« 
stryackiego obradował w Abazyl w niedzielę 1 po­
niedziałek. Frezes Związku urzędników pocztowych, 
starszy tiieyał Pauernfeind w referacie swoim 0 
pragm atyce służbowej w ystąpił ostro przeciwko rzą­
dowi i parlam entowi z powodu, że ' pragm atyka 
służbowa dla urzędników i sług państwowych do­
tąd pozostaje na papierze. Mówca oświadczył, że 
w razie dalszej zwłoki pocztowcy uciekną się du

Program od poniedziałku 8 do środy 10 września 1913 r.: 1) Dolomity (zdjęcie z natury). — 2) Maryonetki 
(humoreska). — 3) (dramat). — 4) Bliemchen i jego przygoda (komiczne).

U L I C A  S O T r  G E R T R U D Y  Ł .  5 , 5) Koleją górską (zdjęcie z natury). —  6) Gdy się dwoje kocha (komiczno). —  7) Dramat w willi Stilliried.



Wtóre c, $  Wrłeffiia

samopomocy. N aitępny  mówca, asysten t Skodfc do­
m agał s i t  reg u lac ji dodatków aktywalnyoh. T rseei 
mówca, oflcyał Lunacek, mówił o dodatkaoh tych 
urzędników pocztowych, którzy pełrfą  tni b<- w 
miejscach kąpielowych, gdzie panuje niezwy * r°"
kyzna, a służba je st ciężka. Uch -talono rezo uoyę, 
domagającą się dodatku w wysokość • p*‘ • 
urzędników, pełniących służbę w  m sjeca
Iowy eh. Następnie uo lw a lo n ^ -ezo lu cy ę  g ! |ą  ą
się ja k  najrych lc ,-zego  w prow adzenia w  życie 
p rag m aty k i służbowe i,

Karol Tam  K r f . a t «  « »  ? J  £  p"
dze, P K arol Tuma, onchouzit w *0 tą  ro
a n  co sw ych dzin. Z  te j >kazyi trzy m ał ze c? sw ycn ui w  nbjegłym  roku  ob-
W szystkicb stro n  życzenia. a s
Chodził r> Tnura jubileusz BO-leiai i] p racy . W za­
w odzi! dziennikarsk u. P . T um a należy  do n a j- 
S tarszych czeskich dziennikarzy. J e s t  on autorem  
no j ila rnych  humoresek oprócz tego bard ' zręcz­
nym  tiómaezem z języka  w ęgierskiego i  n  emiee-

kiego. ,Wilhelm Amort. W  Pradze um arł artysta-rzeż-
bia rz  czeski, W ilhelm  Amort, w  49 roku życia.
Z dzieł zmarłego największą wartość saają biusty 
Yrcblickiego, Sznbrta, Eiegera, AIsza i innyc wy 
bitnych osobistości czeskich.

Wiec katolików  czeskich . Obradował przez dwa
d ii  świąteczne w Kolinie ood przew clnhtw em  hr.
Nostica, W czoraj przed południem od ' j l y  się koń­
cowe obrady sekcyjne, a po południu od ył a ę  
*  czterech grupach pochód, w którym wzięło 
odział około 400  stowarzyszeń.

S tr a s z n e  c z y n y  s z a le ń c a . Doi eślilm  ju ż  szcze­
gółowo o szeregu  m orderstw , ^ p e łn io n y c h  przez na ­
uczyciela luaow ego W ag n era  w  m ałej wiosce w ir- 
tem bt iaieJ M ublhausen. W ag n er zam ordo a , 15 
ludzi W  BcUotę by ł m orderca ponew n.e przęsłu A l-  
W m y przez ® leg o  w  V aihingen. N a w szystk ie 
tr e t  i a idpow iadał jasno  i w yraźnie . Zuznał on, że 

m chciał zastraszyć  cały  św iat. P rzy zn a ł 
ai * m ' szeregu la t  dopuszczał się ciężkich w y­
kroczeń ni eciwso obyczajności. L udzi mofdował 
sroczeń  ż w iedzleH o jego zboczeniu płcio-
W em °Ferw o Je zamierza, wymordować sw oją ro- 
dzine a następnie pop dr id imobójjtwo. —  Jak  
di osza telegramy ze S tu ttgartu ,’ motywy zbrodm- 
esTch czynór W agnera nie Bą do,;ąd jeszcze usia- 
8 L  ł Ł e - l e *  ż e W a g -d *  był 
człowiekiem. Z zawodu nauczycielskiego -o był za­
dowolonym, cierpiał na manię prześladowczą, oprócz 
tego był homoseksualistą i alkoholikiem W  
wypuszczono ze szpitala 4  osoby, zranione lekko 
przez W agnera W  szpitalu pozostaje jesz .
osób, z tych kilka bardzo ciężko rannych. 
żony i  dzieci W agnera odbył się W sobotę W M. 
hansen, przy ndz!ale całej wioski.

P o lsk a  sz k o ła  o p e ro w a  w  S zw ajcary l.
miejscowości szwajcarskiej Sachseln założył w mi­
nionym sezonie letnim, jak  donosi dziennik „Yolks- 
frenndK, szkolę śpiewu prof. Mieczysław Horbow- 
®żi, znany w Krakowie Leuczyciel śpiewu, obecnie 
profesor konserwatoryum w W iedniu. Za swoim 
mistrzem pośpieszyło tu  bardzo wielu śp’ewaków i 
śpiewaczek, pragnących kształcić się pod jego zna- 
komitem kierownictwem. W ymienione pismo wróży 
nowej szkoło jak  najpom yślniejszą przyszłość. Je ­
den z uczniów prof, Horbowskiego, którzy byli a 
nim w Szwajcaryi, Franciszek Freschel, lwowianin, 
zaangażowany został w  tych dniach do opery lwów 
•kiej.

N ienaw iść S e rb ó w  do B ułgarów . Niedawni 
sprzymierzeńcy, Serbowie i  Bułgarzy, którzy pod 
Adryanopolem wspólnie krew przelewali podczas 
wojny z T u rc ją , zieją do siebie obecnie ogromną 
^ • ^ i F c i ą . ,  Serbowie pragną wymazać ze swoje
h istory l n M aw oe braterstw o broni z Enłgaram i. 
I  tak WBzyscy oficerowie 4  pnlkn, który,  jak  w,s- 
dnmo erzy szturmie na Adryanopol szczególnie się 
Odznaczył, odesłali bn.garskte ordery, które o tr r r

* * 1 ! «łr trofV . W  Eewlu podcza ćwiczeń w strze- 
. .  nasi Piła eksplozji działa na torpedowcu 

p]ycKija. Dwóch ludz. zginęło, a trzech odniosło

^ T a k  donosi telegram z Marsylii, w F staąae  na- 
« f w  f a t r  ce chemikaliów & $ n o h  kotła, p r y - 

■tąpił W fabrj 7e:lnaJo,  a 2 odniosło ciężkie
ozem 2 robotników zgm?«u,

ra n y . -  , Dotąd stw ierdzono w M ii >-
C h o le r i  w  R osy l. W ydano U rząd zen ia

Bj6wie « Wgubernli odeskiej I mikoiajewsklej,
oenronne w Buuel cholera
które uznano za zagro . . g  Londynu io-

Milion A  unia *r- PilkInB0B
noszą: m  t t t m  chowu „P ala tra“
sprzedał 5 -letniegu konia^  " ^  IyeiowL
za  w o t ę l  “ ‘' • ; k S >d S  z ^ u i ^ a  w  którym ś 
O ileby „Palatfn » „ t  t , j e8f  zapisany, 
z wyścigów, na j 8S0i000 K. J rze-

r t i S r . p S . '  eoei 1 1  * * *

f 1 r
s8kromną(< kwotę 75' .000 k°^011, , , „ Tho

Npwa caierya sztuki w Nowym •
mas E ^  jeden z n i ^ ne tó  ^
znaczył fnudusz 125.000 do irow 
^  galeryl sztuki w  Nowym J o g o  H J  cennb 

nue. Jednocześnie E yan  ofiarował 
Zbiory swych rzeźb i obrazów. W  osta nu 
Bach Eyan obok Pierponta, Morgana I ple *
Frioka należał do najpoważniejszych nabyWCOW
dzieł sztuk i n a  rynkach  europejskich.

Wyjątkowa nędza. 80 letnia niewidoma staruszka, po­
zbawiona znpt tei- t,rodkO do życia, odwołuje cię do 
miłosietdzia publiczność Datki uiozna składać w adm.

Reformy11 pos<lać bezpośrednio pod adresem: Or­
łowa u .  Łobzowska 53.

Składki. Na p n j t ^ o  weteranów .  r. la03 rt0żył
W- P . 12  K 70 h. , , 0  0 K.

l i la  W. P . złozonoi “ • v ,  Tadeusza dilberfelda
Z. mias wieńca na trumny\ - v- g. na  rzeoz Tow>

złożyli AdoRu„ie Lilienthalowie
Szkółek froeblowskich. „ rreśn ia : Gorgoniego i

Z kalendarza. W e wtorek 9 w  ̂ Mikołaja * T. 
Sergiusza p, w ;  we środę 10 w rs- p rota, Jacka

pulcheryi; we czw a.tęk 1 1  w rz e śn i, r i  « 
i Teodory . . _ 3, i n;e 5  m. 03;

Wscbc. ałcńcf dnia C wrze :nia o go< • “ ^  jg
-ach^ o gfd^m o 6 min. 06; długość dui. g

Z krakowskiego obserwatoryun — Dnia S wtześnia ter 
faomełr doszedł od +  1P1 do +  I W  Cels.; baromew 
ffahał się. 1 ,

P n ia  » - rz tś n ia  o godz:nib 7 rano stan  barometru 
0 ■ " 'nnom etra - f  s y  O.: cista.

Zakops n ( Fal. z,wią*Un turystycznego.
Tempera’ xt powietrza o ( ,dz. 7 ano r  cieniu 5 

pels. W iatru nń ma cisza. Niebo jasne, 
prognoza: Pogoda,

R e p e rto a r  t e a t r 1! m iń s k ie g o  Ira. S h w a o k io g o  
w  K rakow ie . y  «

■ęye wtorek: ,N m “.
\Ve środę: #Chatka 1 
'Y«i czwartek: ,N iu“

w  płatek: ^Tajemniczy Dżemi*.
W  '^botęi .Pierwsza sztuka Fanny*. • ,
y  niedzielę po poi.: „Leoi liśoio o drzewa,« ; wie- 

jzó n  .Pierw sza sztuka _-m nyl 
W  poniedziałek! .C hatka w 1 ji*“

Repertoar Teatru Turskiego t
K r o s n o  9 września: .W ojna z BaLsmI*.

10 września: .K onkury Antka" .
G o n i e  . .  l i  wrzeinia*. .W ojna z Ui.bami . )

12 września 1 .K onkury Antk^-*. i
Repertoar te a tri lwowskiego.; ,

W e środę: .T o  moje dziecko1.
W e czw artek: „Zuohwaieo .
W  piątek : „Kobieta i paira".

k ,  3 a « . p y i l s k a ,  P a l a a  S p i s k i *  
K m  j k ó w .  WyTRjmuje i sprzedaje pierw- 
szoizednych fab ryk  fortepiany, *)ianui ł  harmo­
nie i pianole za  gotówką lub n a  sp ła ty  nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrum enty  używane o 
cen najniższych. W ystaw a obrazów. Wsti*t o ny.

3 z i a 3  e k o n o m i c z n y .

* Telefon I telegraf. Dyr. poczt ogłasza: Dnia 
10 bm. w U- -ędzie pocztowym w Krzeszowicach I 
Ohodorowie czynny oędzie telegraf i tele m °d 7 
rano do 9 wieczór w czasie od 1 kwietnia do 30  
września, a od 8 rano w czasie od 1 października 
Jo 31 marca. Przy urzędach w Gw źds u I 
rola utworzoną będzie stacya telefoniczna, przy 
. rzędzie w Magierowie stacya telegraficzna ,

*  Oszukańcze przedsiębiorstwo dli [bytu I
ftńw W  Izbie bandlowoj i przemysłowej w  R ra- 
koi ie otrzymać mogą interesenci poufną lnfo™  
cyę dotyczącą pen nego oszt ańczego przedsiębio - 
«twa d’i  jo y t losów w Amsterdamie.

* Ti ,i g kilim karski we Lwowio w  pierw szej 
połowie ; .ź lz ie rn ik a  nrządzi ^iga pomoc y przem y­
sł owej, w  m yśl uchw ały ank iety  k ilim karsk iej o d ­
b y te j w czerw cu b. r . w K raaow ie. U dział w ta r ­
gu je s t bezpła tny . B liższych inform acyj u Y ie U  
biuro L ig i pomocy przem ysłow ej, Lwów, ulica P a ń ­
ska 1, 1 1 .

Sprawozdanie syndykatu rolniczego * targu  zbożowego 
w Krakowie na  K ep an u  dnia 5 wrześi... _

Tendenoya ogólna: niezmieniona, zaofiatowui 10 m ier­
ne, chęć kupna słabsza, obroty: m “te\  .

Sprzeda- >no: Pszenicę czerwoną 1 żółtą ( 10/ 1OJ 
od K 10-75 du 11-25; węgierską nową (76/79) od 11*.6 
do 12-05; żyto dworskie (68/72 kg.) '.J 8 2 0  do 9’—; 
żyto węg. a< we O'-— do O-— ; jęozmten 8-— do 8'60; 
jęczm >1 do siewu od O-— do 0-— jęczmień na  krupy 
od O’ — do O’— ; owies 3-50 do 9-— ; owies na paszę 
dworski od 0-— do O-—; o\ -i es targowy O*— do — ; 
lic'-urudzę ros. st - -ą rosy, iką 0-— do O - kuki ndzę 
rotTiska nową 9'60 do 10-36; grooh Victoria 14-50 da 
te 17  50 groch zwykły od 12-50 lo 13-75; grooh p 
? 60 do 11-75; grooh do siewu -75 do 12-75;

^ r 0d 1 9 - 1  do 1 S - ;  łubin żółty od 10 -  do 12 - ;

ł n WSz Ś £ et l BtiTklg*lite Kraków bez opłaty spożyw- 

czej.

w O  if A a  m f  O A  ie it:

Zniknięcie patryarohy.
(Telegr. „N. Reformy" z dnia 9 września.)

Bad Gasteln. Stracono jnż wszelką nadzieję 
odJalezienia p a t r y a r c h y  B o g d a n o w i c z a  
żywym. Burmistrz, w yznaczył nagrodę 60O k o r. 
za odnalezienie zwłok patryarchy . Twierdzą tu, 
że p atryarcha  jeszczj w  ubiegły w torek _ padł 
ofiarą nieszczęśliwego w ypadku na wycieczce 
W czoraj znaleziono w  lesie kapelusz, płaszcz i 
parasol oatryarchy, k tó ry  zgubił te  rzeczy w 
przeddzień swego zniknięcia,

Budapeszt. Kom isarz rządowy J o  v a n  o w ic  z 
wyraża przekonanie, że nie je s t wykluczone n. 
iż D atryarcha Bogdanow icz padł ofiarą zbrodni 
politycznej i że zwłoki wrzucono następnie dc 
rzeki A ache. T w ierdzą też, że patryarcha nie 
był w ostatn ich  czasach y jp e b ie  normalny, o 
czem świadczyłoby między innemi to, ze patry­
archa, kiói-ogo roczny uochód w ynosił przeszło 
1,200.000 koroo, zam ieszkał w Bad G^stein w 
trzeciorzędnym  hoteln.

N a  3  i a-.

N a t u r a l n a  l a o a n  

B l l i ń . - h a
najsilniejsza alkaliczna (&ód iityn) 

W T  szczawa Czech " W
M’yDorny, dyetetyczny napój stołowy. Co 
do wartości szczawy bilińskiej zapytać się 
lekarza domowego. — --------  10454 32 52

lelefooiczos i islepficzne
eim loissści J o a g j R s ia rin f

z 9 września.

Stan zdrow ia b r. Skerleoza*
Zagrzeb. W  stan ie  zdrowia kom'sai'za rzą­

dowego bar. Skerlecza nastąpiło  już' takie po­
lepszenie, że udał się ze szpitala do domu.

O enuGjaoył Sokowcewa.
Petersburg. „Riecz*, omawiając znaną enun- 

cyacyę K o k o w c e w a ,  złożoną wobec zastępc; 
B iura korespondencyjnego, zarzuca joj b r a A
j a s n o ś c i .  E auncyacya ta  cacechowa1 a je 
znanym  optymizmem Kokowcewa, nic jednt 
nie mówi bliższego o konkretnych rezultatach 
k o o p e r a c j i  A n s t r y i  i R o s y i  w czasie 
ostatniego przesilenia bałkańskiego.

Podróżą k ró la  greckiego*
Paryż. A g en c ja  H avasa donosi: Dni-i 2 i  b- 

m. przybyw a tu ta j k ró l grecki incegmto 1 od­
wiedzi Poincaró’go, prezydenta republiki. _ 

Wiedeń. „Die Z e it“, wskazując na przyjęci 
króla K o n s t a n t y n a  greckiego w_Beę!unie 1 
nr wygłoszone tam  przoz cesarza - lJne - 
króla K onstan tyna toasty, widzi w tem P°noj 
wnie d o w ó d  o z i ę b i e r  a sd; o s u n k o w 
i s t n i e n i a  n i e p o r o z u m i e ń  mię5 zy >v i e-  
d n i e m  a  B e r l i n e m .  J a k  wiadomo, w czasie 
ostatnich p ertrak tacy j pokojowych, Berlin po­
p ierał żądania tery  toryalne greckie, którym  Au- 
s try a  się sprzeciw iała. Ostentacyjne przyjęcie 
króla K onstan tyna  w Berlinie jest nowym do­
wodem, że B erlin nie ma zamiaru popierania 
polityki bałkańskiej A nstryi.

Ż jiluo śmierci.
Budapeszt. (A. rum.). W edług urzędowego 

sprawozdania o cholerze, wynosi liczba dawnych 
z 3’abnięć 553, nowych 112, razem 665, z fógo 
z  wynikiem śm iertelnym  46, wyleczonych 15,
leczonych 604.

Bukareszt. Urzędownie stwierdzono, że od 
1 sierpnia do 6 b. m. ogółem zachorowało na 

łgarskiego. . ch0i Pre 1906 osób z czego zmarło 229 TM ąd
Konstantynopol. Z  tureckiej poinformowanej _ _  i n  chorvch> Śmiertelność wyno-

sttony zapewniają, że min ogłoszonych w pra- .J -  ■ - -    -  !
s ie  o św ia d c z e ń  d e le g a tó w  b u łg a rsk ic h , ro k o w a -

1  _ ł  _ M  i r f  r Z n n L  I I  A a  / ł  o  V ł  +* * 1  T  / )  t * _

T ą  ć e c Ł ą ,  k t ó r ą  O D O L

szczególnie w yróżnia się z po­
między w szystkich środków do 

płukania ust, je s t jego długotrw ałe działanie, 

które, w edług wszelkiego prawdopodobieństwa, 
nuieży przypisać temu, że Odol podczas płuka­
nia w siąka w prost w zęby i błonę śluzową ja ­
my ustnej, przepaja ją  do pewnego stopnia i w 
cen Bposób całą jam ę ustną w yściela równą, mi­
k ro sk o p ijn a  c ienką, ale g ę s tą , antiseptyczną 
warstwą, k tó ra  działa jeszcze przez cale godzi­
ny, jnż  po wj płukaniu ust. Tego długotrw ałego 
działania nie posiada żaden ze środków, używa- 

ych do codziennego pielęgnow ania u st i zębów. 
To w 'iśn ie  długotrw ałe działanie daje każdemu 
kto Odolu używa codziennie, tę  pewność, że je ­
go jam a ustna j, s t przez cały szereg godzin 
ochroniona przed działaniem  ferm entacyi i dro­
bnoustrojami gnilnemi, k tóre  niszczą zęby.

6708 1 4

Z  B a l k a n i i '
(Telegramy „N. Reformy “ z 9 września.

” jfcew lJi .r balgarskc-łnrecfcle.
Konstantynopol. Równolegle z rokowaniami 

oficyalnemi odbyw ają się rokow ania nieofieyalne 
między T u r c y ą  a B u ł g a r y ą .  Spodziewają 
się, ze do czw artku dojdzie do sku tuu  p o r o z u ­
m i e n i e  p o d p i b a n i e  p o k o j u  turecko- 
bułgarskiego.

£ e d  n i e b e z p i e c z e ń s t w e m ,  p o l ą c x o -  
n e m  z  s z t a e z u e m  o d ż y w i e n i e m  n i e ­
m o w l ą t ,  obronione są najbardziej te  dzieci, 
którym ;^ jo  się „KLTFEKE", jako  środek po­
żywny. Niema lepszego środka zapobiegawczego 
przeciw cholerze, katarom  kiszek, rozwolnieniu 
i t  p., jak  tylko „K D F E K E ", k tó re  zalecają 
pierwsza powagi lekarskie. 9729

D r  A d a m  S Ł Y D E L
p o w r ó c i ł .  7 5 7 9  1  3

Ulica św. Anny L. 2 . Kok założenia 1908. 
Rządowo upoważniony

Krak. Instytut Muzyczny
przez k ra j i miasto subw encjonow any.

Uczniowie Instytutu korzystać mogą bezpłatuie z in­
strumentowi z biblioteki zakłada; przy zakupnie nnt 
procent zniżki. —  Zamiejscowi m a j ą  p r a w o ,  na 
podstawie uzyskanego przez Instytut rozporządzenia 

Dyrekcji kol., do s n i ż k i  b i l e t  c*w e j.

O k u l i s t o

D R .  B A 5 U J E T  l i i  “ k*
7 5 0 4  3 3

powrócił'. - m
Mieszka obecnie: 

PI. Dorninik?ń8ki 2.

11. hjr KroKieroirz
p o w r ó c i ł . 7342 3 3

D r  E d m u n d  H o r o w i t z
przem isł kancelarię adwokacka
z Radłowa do Krakowa, ulica Grodzka I. 47.

7419 3 5

D r  A r t u r  M a r k o w ic z
prowadci kancelarię adwokacką

Kraków, S trauom  27.
DOM W P a NA  O R E E N S T E IN 4 . — 7 4 2 3  2 3

Zakład techniczno-dentys tyczny

R f a r y a n a  J a u g u s i y n a
długoletniego współpracownina Dra Wernikowskiego 

•  Od 9 — 12 i od 2— 5.
K r a k ó w ,  u l .  P o d w a l e  Ł .  3 ,  I .  p i ę t r o ,

7467 2 , 2 0

ŁaMernitt
naszą przypłacam y często zdrowiem, poniewa 
idziemy na  lep nieszczerej często reklam y w za 
kresie środków hygienicznych, W śród licznych 
wyrobów do hygieny jamy Mst i  pielęgnow an.a 
zębów dają  dziś zupełną rękojm ię skuteczności 
i nieszkodliwości jedynie p rep ara ty  „T L E N O L “ 
(woda do ust, p a s ta  i  proszek do zębów), ponie­
waż s? ściśle przyrządzone według recepty  prof. 
Wszechnicy Jagiellońskiej Dra N. Cybulskiego.

. 5749 9 ?

Nazwa „Henol“ aaje ppwność 
prawdziwości preparatów.---

Cennik Izby Mi. i przenrnłase
w Krakowie

c dnia 9 w ritem a 1913, godaina 1 *  południe.
1 W aluty. Frank papierowe płacą 9 ó v -  żądają 06—  

j . 20l't , toa tów ik i w słonie 10—  19-20. Dolary am etykań- 
Nauka odbyw a 8:ą w jasnych  i obszernych kia-U kR 4 9 2 - - 4»7--
aach, urządzanych w edług wymaoań hypieny . u . Disty sasuw ne-. 6-pro. Lu y mb . p . ^

n ia bedą nkoóc?one w inohu . l ądań  t m o c  
1 ch. Przed przy by cif m delegratów w toku 
pdłnrzędowycb rokowań zgodził się, aby pn.y 
Turcyi p0został l e w y  b r z e g  M a r i c r  1 te- 
ry tm -u n  dostateczne dla obrony A d r y a n o -

P °L t a graniczna pójdzie koło A dryanopola aż 
do dawnei granicy  a stami-ąd do Czai nego * o- 
rza, przyczem K i r k k i l  i s e p o z,c s t a n i e  p r  z y 
T u r c j i .  Delegaci będą obecnie na podstawie 
tycn umów nieurzędowych piowadzić ro ldw am a.

M arsz Torkó Ąr.
Konstantynopol. J a k  słychać, w ojska tureckie 

przekroczyły rzekę M e s  t a  i wpadły na tery- 
toryuin, przyznane G recji.

Sofia. W  tu tejszych kołach dyplomatycznych 
potw ierdzają pogłoski, donoszące, że konnica tu 
recka, poparła przez w ojska nieregularne, prze­
kroczyła rzekę M e s  t a .

Robniwania serbsko -csarnoąórslklo.
Belgrad. Czarnogórski delegat d r M a t  a n o ­

w ie  z odjechał wczoraj stąd  przez R jekę do 
Cetynii. Dalsze rokow ania w kw estyi granicy 
serbsko-czarnogórskiej będą się odbywały za

iredmetwem serbskiego poseistwa w Cetynii.
P Biersburg. Rząd rosyjski objął pośrednictwo 

celem załagodzenia sporu granicznego między 
Serbią a Czarnogórą.

K o n to c  i s i6 r a t s r | d D  bułgarskiego.
Sofia. W brew  krążącym  pogłoskom, rząd buł­

garsk i zapewnia, że m oratorynm  bułgarskie, 
kończące się 13 b. m. nie bęnzie przedłużone.

s„ a  34 proc. Dzięki zastosow anyr. środkom i 
zarząJ^eniom epii* nia zmniejsza s e.

S c  Aa. O k r ę t  ! W id d y ń , W atza, P Ja w n a  i  S i- 
s to w o  n z n a n o  ja k o  dc tk n ię te  p.-zez ch o le rę . 
W y d an o  w sz e lk ie  z a rz ą d z e n ia  c e le m  p rz e sz k o ­
d z e n ia  ro z sz e rz e n iu  s ię  z a ra z y .

P etersburg . C h e r s o ń  uznano za zagrożone 
przez cholerę. Również nznano E ^ s s a r a b i ę  
za zagrożoną, aby przeszkodzić zay leczeniu c^o- 
ery drogą lądową z Rumunii.

Rozrac ay w PórmgaHI,
Madrvt. „Correspondencia E spana* przynosi 

wiadomość o wydarzeniach ja k u  mii ły  zajść 
w Porti gylii, nie podaje jednak żadnvch szcze-

gÓf  fż Ag. H avasa dono-i ? T a y ; Garnizon 
w Yaleaca do Minho zoo.at z z m o e n t o n y  

r t y l e r y ą  B r a m y  m i a s t a  z a m y k a n e
s ą  z n t  j t ą p i e n i e m  n o c y .  Dlmami m iasta 
przeciągają patrole.

Sinlert dcradzcy w&żł-
(T e leg ram y  ,,«• B '* 0™ " '  1 i n i a  8 w rze$ n la ' )

Rzym. Kardynał r i y .  
wodu operacji, dokonanej i , 0 ? 4.®
c h i o  K a rd y ia ł Yives y  Tuto należał der n a y  
b a r d z i e j  w p ł y w o w y c h  o?  » b i 3 t o ś c i  w 
W a  t  y k a  n  i e, był sporiedm um in papieża, k to  
ry  miał do niego najw iększe zaufanie. Wywie­
ra ł on decydujący wpływ na  politykę kości ną 
papieża P iusa X .  W ostatnich miesiącach Kar- 
dyna1 Vives y  Tuto był już bardzo cierpiącym. 
Ponadto chory był jnż od dłnższego czasu na 
nerwy. K ardynał Viyes y  Tuto urodził się w 
r. 1854.

'Wiedeń. »«• F r. P resse", om awiając znacze­
nie kardynała Vives y Tuto, mrzuca mu, że 
;  nowoau swego ascetyzmu, k tóry  c h m J na- 

S w  'ałemn św iatu katoliektenTu, naraził W a-
P S  ! a  wielkie « y  itykan  na ani6 sjQ F rąn c  i od Kościoła
jest zu p e łn e  oaerw ^ .. lIiszpanjit K ar.
Katolickiego, ^  sp0wodował takżo zu ną  
eynał Yive» y le r iz ia o w i i zaprowadzenie 
w i , ŁQ przeć.wm - ^.ycznej. Jego te& ;d*eł§m  
przysięgi an-ir t o roneuszow skiej, z po-

t protestem  Niemiec.

szkolnej. 7319 6 10

W pisy codziennie od II-I i 4 -6 .

A b a e ^ a .
T 9 r  X a w e i 7  l u r o r s k l
ordynuje od 1  w rześn ia  do końca m aia  (w illa  

Jad ran ). 71 6 1  6 10

Profesor Dr Reiss
powrócił, ulica Krupnicza L. 5 . ------  7 3 5 1  3 3

O d p o w ie d z ia ln y  r e d a k t o r ;  

K o n s t a n t  o P O k o w s k i .
W ydawca:

J & I A e Ł i a :

M t ó t a r f f l i e .
Za trosk liw ą i  sum ienną opiekę oraz za szyb­

kie wyleczenie mego męża z ciężkiej choroby, 
składam Wielmożnemu Panu Drowi Tadeuszowi 
Tempce ncjaeideczniejsze podziękowanie staro- 
polskiem „Bóg zapłać*.

STA N ISŁA W A  STD PN IÓ K A .

tu p o t , 4‘lj-prc. L is tj zait B .nku kię, «0—
i0 ’50. 4-pro. Listy sast. Bantu, hip. 8 2 — 82*50. 4 -pr. 
LiBtj -ws-awno E m kn krajowego ul 7b 02 25. 4-pro. Li- 
„ty ŁtABt. Ban* kraj. 82‘£ - «3’50 4-pro. Bisty za»( (. 1. 
Tow. kred. ciem. nieolc. 82’25 83’25. 4-prc. L u t j  
um.1 Tow. kred. ziem. 41-letnie Wl* — 92'—. 4-prc. Li- 
sty sast. gal. Tt «  kr i .  siem. 56-Utn e t#3-2J Z r  <> 
41/, - ,00. listy iasf. ga., Tow. kredyt, siems. sa-letn  •  
i 2 ‘A 93-76 4' , , -pro. Listy *a.t. Banku g-a.io. dla han­
dlu 1 prtein. 88—  89-—.

III. ib ligaoje i pozyeski: 4-pro. Galio, obligacyo pro- 
pinacyjna t7  25 98'25 4-pro. Po .yoika kraj, s  A8tf3 r.
13'__ 34-—. 4-pro. Poiycska m, Lwowa a l a l i  r. 81-—
82-—. 4-pro. Pożycika . .  Krt.koa a a 1909 roku 79.25 
bO-76. 4 l/,-pro. Obligaoye komnnaine 3_nki kraj. 90-— 
9.-50. 4-pro. Obligac,/ ) kolejowe 30 75 81-85.

IV. AL.oje: Banku hipot. we -iwowie 62o-— 6" j ' —. 
GaliJ. d ii  ha .d la  i — cm. w Krakowie 400-— 40ó« -  
t k c / j  olei Lw6w —u terniowoe—Jaisy  6 1 0 --  515 - .

y ; PubUflmo uapwy długu: *7»-P r j - " L 51lł11 ^ |»*J 
pap. 85-50 86- -  4’/u -pic, wspótna n u ta  <H*rau 8 o>oO 
t Q-  4-pro. ren ta  koronowa anstr. 81- (c 82"25. 4 pro­
centa’ koronowa węgierska 81-— 81-50. 4-pro. renła au- 
stryaoka r .łooie .07-— 107-50. 4-pro. renta w igierska
w »łooie 102-— 102-50. _ ,

Kursa są notowane Dea kuponu bieżącego, ktorj się 
oblicia osobno.

w » p o a h o 1 ' ’  ” d

I - r z e c i w  * u t r u »  l o m ,  i » o < « l , o , i Z ą c y m
* k i *  te. z..raca się ów sławny ro-yjako-fran- 
L ™ le ft»  b io l o S i y i j f  ktłrego
S i e n ę  wyL -ny o situce prailnzenia życia 
i odłożenia dnia śmierci na czas dłudzy, Bpra. 
w i ł y  tak wielkie i słuszne wrażenie. Uczony ten 
sDostrzega tuż w samem otruciu, powsUjącem w 
kiszkach przyczynę śmier a Kazuy mądry czło- 
» i  k powini! n zatem zupemie tak ,amo, jak w 
dzii o b m y w a ć  si« zewnętrznie by być czystym 
i świeżym, zważać na codzienne czi szczenie ki 
szek przez wydatne wypróżnienie takowych,-  

Nulla dies ^ne Huuyady u g o |  -  „Żaden 
dzień beż „1 » u / o a r  gorzkiej wo-
(jy   p o w ied z ia ł niemiecki kolega owego sła-
wne^o badacza i temi >wy wy dał sąd, że Sa? 
lehnera gorzka woda Junyadego J a n a  dla czło­
wieka cj  ffilizowauego> sta ła  się m ety lko  niezbę­
dną, ale nadto, rozumie się samo przez się, co­
dzienną potrzeDą. _________  4875

Ctoby «cJosćs
szerzą się w ostatnich czasach z przerażającą 
szybkością. Przyczyną tego zjaw iska jest bez­
sprzecznie zaniedbyw anie elem entarnej hygieny 
skóry głowy i włosów, lub też stosow anie zgoła 
nieracyonalnych preparatów  w postaci proszków, 
obksyrów, ogłaszanych szumnie dla łatw ow ier­

nej publiczności,
Jedynem  racyonalnem  pielęgnowaniem 
skóry głowy i włosów jes t usuwanie 
wydzielin gruczołów skóry, alkalizowa- 
nie i odkażanie. flgJT  T y n  postulatom 
czyni zadość w elie  nowoczesnych zasad 
nauki o hygienie włosów jedynie sham- 
poa o desinfekcyjnych właściwościach 
poarug przepisu DRA LUSTRA, SPE- 
CYALISTY CHORÓB W ŁO SÓ W . —  

W s k a z ó w k i  p i e l ę g n o w a n i a  w ł o s ó w  
z a ł ą c z o n e  s ą  d o  k a ż d e j  toreDki s h a m -  
p o o n u .  — T orebk. po 30 hal. są  do nabycia 
w e w s z y s t k i c h  perfumeryach, drogueryach 

i aptekach. 5750 O ?

ULUBIONA

„Danusia
I czekolada niezrównana 19 smaku.

■ A m  P l a s e e k l  -  K r a k ó w

Dr 1  E l e i n
b. p rak tykan t k lin ;ki medy­
cznej P-rOf D ra Jaw orskiego 

_________________  w Krakowie i były asj rant
k lin ik i Profesora Noordena w W iedriu , ordyiin-

579 99 9 1  je  „H ans Yulkan"

3 6 o 6  9 ?

prowadzi kancelaryę adwokacką 
W TARNOWIE —  ULiCA KRAKOWSKA L  16.

6776 9 10

i Z a ^ s t i  t e ^ g r a i i c i c s i
Wiedeń. 9 w rz»rtia. (Giałda południowi).
M sra . 118-12. Renta majowi. 82-”5. ,‘t  n — tori nowe 

wegiei_i» 81*40. Akcye .astr. sJ&L ^roć, 631-25. -koyo 
węg. s s k t  kred. 83] — . Akoye Auo-lobauku 31175. 
iko-e Unionbanku bu l 50. Al.cye Bankvereuiu 532 50. 

akoye Li .nderhauku 525-25. Akoye ^oloi państwowyoh 
70725. Lombardy 133-—. Akoye fabryki brom 1 , 0 6 - - ,  
Akoye tytoniowe 863-—. Alpiny «27-—. RLna tinrauyl 
708 75. Aioye praskiego Tow. żelaznego ^9 30. Louy 
tareel-ie 33R-50. Rublo 254-50. Skoda 835-60. 4»/, proc. 
Listy zastawne B anka gada. dla handln i pisom. — .

Usposobienie: spokojne.
Feri.n, 9 w rześnia. (,G‘ełda poianna).
Akoye kredytowe 20 > 60. Tow. dyskontowe 185-12.
Usposobienie) ntrzymane.

Giełda waroz&weka-
Warszawa, P vrrzeSui«.
4-prooentowa renta rosyjski 92 95 m b.; prem w . j  

z 1864 roku — rb. ;  premiówka (t 1808 ro ta  83 ro.; 
4*/.-pro obligaoye m. Warszaw.- 83— , o-proo. poir- 
oika ro jaka . .mlsyL 98—  rb,; 5-proo. poiyozk. III 
emisyi 8?o-50; szlaob okie ul i  ; 4 ‘ j, ;r ° o  listy i .em­
skie 87T0 rb 4-proo. listy tom sk ie  88 41 rb.; 4 /« or^o. 
lis tr  zast. T  iw. Kred Pobkiego 87-10 rb.-, >-pr. e i t  
1 „ty miostr Warszawy 30 16 ■b.; 4'1,-proc■. ntowe dsty 
n  ja ta  Waiszawj 84-1.5 rb.-, 5-pro leu.owe listy łć-diiia 
86*45 ru t . ' 4*/,-pro. listy  ło u iu e  8513 ro.; aboye 3an- , 
kn oandl. n . Łodzi 410 — rb.; ,soye B a U  handlowe­
go r irezawskiego 436-00 rb .; akoye v a r8taw.iiUego Ban­
ku handlowego VII emisyi -32—  rb.; Baak dyskonto­
wy warszawski 442-— rubli; Cukrownie 2 tf7'_6J r ^ T ’ 
Starachowice 269-— rb.; Lilpop u a ^ S f l r  
135-50. En Izki nowe 128—  rb.; ^*wfa' ol®_r^  d1o? ‘ 
t  ta r  6w 291-5. rb.; Putitów l ( 4—  rb., 5 prou r  
k8s«3tełe, 85-85 rb.; '-proo. m. V7 dna 8 J1 0  rb ., Lank 
flvskonLCwy 495—  rb.; Borman-Szwede 380 — rb ., B u ­
kow ski ó90 rb.; Borkowski (n^wyj 16C rb .; Eirley 17? 
do 144 rb.- h >w< ren .a  austry”c k » 91-05; Berlin 40-84 
Londyn 95:20; la r y  i  37-70; W iedań 39.64; Lyżkowice 

od —.
Giełda zbożowa.

Budapeszt, 9 września. Targ zboiowy,
Pi zeaioa o  październik 11-08 do \ l-u 9 ; pszenioa na 

kwiecień 1169 do 11*70; zyto na pazuzieraia 8*15 do 
816 ; żyto na Jtwieoień 8 7 0  do 8-71; owies na pa­
ździernik od 7-53 do 7-60; owies na kwiecień 7-83 do 
7-8d; ku turudza e* s.erpleń 8 32 lo  8-33; k ak u ru lz i 
na maj 7-39 do !  49; rzepak na  sierpień —'— do

I Oferty, mierne. Gh^S kupna, mierna. Usposobienie: 
l słabe; piękna.



ł if  4 i4 . N O W A B  IE *  O  R  M  k
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Wtorek 9 Września 1913.

M A R K U S  U G N E R
K ra k ó w , G rod zk a  2 3

. ^  j  .  "9 M i t t ia i  j v  JŁMI - p U  V iSIS i^L i:£ l I z i z i j & s r
p r z y s t ę p n y c h .  —  W y l Ł c a a a i e  w e  w i a s i s e f  p k #a c < i w z i i  i a ś c i e r s a i e f  w e S ł u a  
a n g i e i s k i f h  i  f r a n c u s k i c h  m o d e l i .  V( ,  4 34

NA W Y CZERPA N IU

K E O N t N C U W

„SMOCZEK"
języka 6877 8 10

E S P E 3 A O T 0
do nabycia w księgarniach.

C e n a  € ? 0  h a  1  e r z y .
W  BOCHNI: 

K s i ę g a r n i a  W .  H l I Z m t r a o i Ł .
W  K R A K O W IE :

k s i ę g a r n i a  P c s s k a ,  ul. Sławkowska.

lampiony, serpen­
tyny, balony itp. 
najtaniej u firmy

naleli
i  ‘T a re k
K raków , u lic a  
K arm e lic k a  8. 

f l a s tk i ,  utrzymujące cieple lub zimne napoje 
przez 24 godzin w pierwotnej tempe^-tutrze, 
po K 4 00. Cenniki darmo i opłatnie. 5703 13 15

KS SSEOm letni
poleca

Fabryka Potasii
lila siewca 4 (w poMzoi

wielki wybór pończoch, skarpetek, dzie­
cięcych pończoch i skarpeteczek ażuro­
wych, gazowych, Iii d’Ecosse, w różnych 
kolorach i deseniach, po najtańszych 

cenach, 6404 6 o

Iw a  dfa zwierząt, Graz zakład kąpielom
Kraków, Lubicz 40 —  Teiefon 2552

przyjm uje w  leczenie wszc ciego rodzaju zw ierzęta domowe, oraz przeprow adza 
zabiegi operacyjne. —  D ia psów k ą p i e l e  l e c z n i c z e  oraz zV ' c z a jc ie , 

6536 18 0 A r t u r  L r e b e s T c i n c l ,  lekarz  w eterynaryjny.

6118  11 16

R sądowo uprawniona

SUptea? usiói
świeży, płynny, deserowy kuracyjny, z własnej 
p giek., 6*kg. blasz.inka koron 8’—. Wybom, 
miód stołowy do picia 4'/, litr. gąsiorek koron 
6-80. — Wysyła za zaliczką I. M. F arb a , 
Podna,ce 78. 6977 21 0

POARRiA
w Podgórzu

o d  l a t  2 S  u ^ f e r r e  p r o s p e r u j ą c a ,
w r a z  z  s k l e p e m ,  m i e s z k a n i e m  
i  s k ł a d a m i ,  d o  w y n a j ę c i a  o d  
1 p a i t i z i e r n i f c a .  L i .  E i ! w  a r y j ­
s k a  1 4 .  6115 2 1  0

J M  s i s t i a M  l r a i i K i
|O l firmą

ł  w ; e m u  6 kram ie
p r z y  u l .  ś w .  G e r t r a i y  p o :3 N r .  4

wyrabia pod kcnt”olq komuyi Przemyłłowoj Tow. Lek. Krak. polecona przaa ti*  To»

w o d y  m i n e r a ' ! ! ©  s z l a c s n ©
odpowiadająca składem chemicznym wodom: EUiIŃSKTEJ, GE3S U LJ B j  E R3 KIEJ, SlSIi 

TEnSKiLJ, VICHY, MAmij£NBAn-z._u-J, HOALBURG, m&SIN GIL':, tadziai

s p e ś c y a l a s o  l e c z n i c z e  i f i  &  0
jak: iit >wą, bromowa, jodową, żelaz^tą, 1 wa ną,oraz r r o d y  l e c z n i c z e  n o r m a l n o  

c przepisu P im Ł  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w apteKaoh i droguerysch, — Cenniki na żalanla franco.

ochrona izolacyjna przed wilgocią, rdze­
wieniem, kwasami i ługami. 33755 e

G e n e r a l n e  z a s t ę p s t w o :

L O S K Ę . H O R O W IT Z
K ra k ó w , c l .  iw . O ertrn d y  J4 .

l r. 1012 syróp EMlimy i czysty soK ik IIm i
osobliwo oferty  ̂ przy podaniu ilości, wy warzony wo własnych srebrnych kotłach (m ają wy­
łączną osobliwość). Kównieź jarz^biowy succus, sok wiśniowy, czereśniowy i destylat jarzebiowv

Z fe tnyn t Dswfssts
.  *  W j i i T   .  . _____ / r v  1ł ł £ . _ _ a . . n  Ć l . n L  ______C. I fc, tiadw . dos taw ca, JlbracU clm n (Olbersdorf) Śląsk austr. 

okolicę: lgnący Broder, Kraków, ni- Bunerowska 6.
Zastępca na Kraków 

116 36 0

C. 1;. pyrgkeya Kolei putetwowcii c KraKspia.

r Z  a M K I s i a B W ' S Ł Z B T W
w ażnego  od 1 maja 1 9 1 3  r ,

O d j s .2 z  W j p a k c  w a :

r<33|ą®et£
bardzo ładny, taż pod Krakowem, obejmujący 
około 70 morgów, w czem łąk dw ukośnych 17 
morgów. Komnnikacya do miasta znakomita. 
Budynki mieszkalno, jakoteż gospodarcze dobre. 
Nadaje się doskonale na gospodarstwo mleczne 
1 jarzy nowo-kwiatowo. — Do kupna potrzeba 
30.000 K Zgłoszenia: Jćze l Jan iszew ski, 
Kraków, Botaniczna 6 6803 9 10

beczułkę 5 kg. brutto z n n k u i n i f e j  b r y n ­
d z y  wysyła za zaliczką fabryczny s k ł a d  
s e r ó w  5 1 A C I R C M I O f ! € a ,  K r a ­
k ó w ,  W i e lo p o l e  7 F .  Cenniki różnych 
gatunków serów wysWamy darmo i opłatnie.

3453 59 100

l wisdonsRI koncesjonowany zakład Używany di 
pgjiiiw i uprzęży

ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy­
borze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho­
dzące landa, półkryte jedno i dwukonne knezer- 
faeteny wszelkiego rodzaju, lekkie kabryolety, 
bro-  ne i t. d. — Kupuje też wszystto ze 
zwiniętych stajen za gotówkę lub przyjmuje 
'v komis Karci Fischer, Wiedeń, II, Praterstrasse 
■*2, Hotei Nordbahn. le i. 20107. 201 107 0

L. 6728. 7354 3 3

Ogłoszeni©.
D n ia  1 2  c z ę ś c i ą  1913 r .  odbę­

dzie się w  tutejszym  M agistracie lic j- 
tacy a  zapom ocą pisemuych ofert na 
dzierżaw ę p raw a poboru opłat gmin 
n y d i od piwa, sp iry tusu  itp . n a  Jat 6, 
t. j. od l  stycznia 1914 do 31 grudn ia  
1919.

Jak o  cenę wywołania ustanaw ia się 
roczny czynsz dzierżaw y 40.000 koron, 
od której wyżej licytow ać się będzie.

Oferty, zaopatrzone jednokoronowym 
stemplem wncSió należy w dniu licyta- 
cyi najpóźniej do godziny 1  po połu­
dnia.

Do ofert należy dołączyć wadyuiii, 
W wysokości 2 0 9/0 Ofiarowanego czyn­
szu, gotów ką lub papierach wartościo­
wych, losowaniu nieoodlegających. — 
W  ofercie ponadto w inien oferent stw ier­
dzić. że mu w arunki licytacyjne i inslruk- 
eya, k tó ra  przez W ydział krajow y w spól­
n ie  z N am iestnictwem  we Lw ow ie za- 
tw ieidzoną został?, dokładnie są znane, 
i  że się tym że w  zupełności poddaje.

W arunki te  i iu strukcyę przeglądać 
można w M agistracie w godzinach biu­
row ych od 8 rano do 3 po południu.

M agistra t m iasta .
W ieliczka, dnia 2 wrześni* 1913 r.

B urm istrz: 
- 1 Y W A S  m. p.

>20 w nocy poo. osob. Nr. 11

12-50 w nocy poo. posp. Nr. 8

3-13 w nocy poo. posp. Nr. *

3-55 w nocy poc. posp. Nr. 10

4-20 w nocy poo. osob. Nr. 31

5-20 w nocy poc. osob Nr. _  20

6-40 rano poc. posp. Nr, 8

6-52 rano poo. posp. Nr. 2

7'10 rano poo posp. 
7-50 rano poo. osob.

Nr.
Nr.

101
15

8T0 rano poc osob, 
8*25 rano poc. osob. 
8'40 rano poc. posp,

Nr. 411
Nr. 6211 
Nr. 203

9-30 rano poc. osob. Nr.
i

41

9-30 rano poo. o° tb. Nr. 18

10-25 przed poł. poc. osob. Nr. 43

10-45 przed poł. poc. osob. Nr. 13

1T5 po poł. poc. osob. Nr. 33

1-30 po poł. poc. miesz. 
112 po poł. poc, osob. 
1-42 po poi. poc. osob.

Nr. 461 
Nr. 6213 
Nr. 18 B

1-57 po poł. poo. osob. 
2’35 po poł. poc. posp.

Nr.
Nr.

14
6

2-48 po poł. poc. osob. Nr. 44 B

2-61 po poł. poc. posp. Nr. 6

3-Ou po poł. pou. osob. Nr. 2f

3 .1 5 po poł. poc. osob. Nr. 49

5-40 po po?, poc. osob. 
6 00 wiecz. poc. osob. 
6.45 wiecz. poc. osob.

Nr.
Nr.
Nr.

27
116

16

6'55 wiecz. poo. miesz. Nr. 
7-40 wiecz. puo. miesz. Nr. 
7‘44 wiecz. poc. posp. Nr. 
7*55 wiecz. poo. osob. Nr,

61 V. 
463 
204 

45

8-00 wiecz. poc, osob. 
8*43 wiecz. poc. posp.

Nr.
Nr,

6215
1

9*00 wiecz. poc. osob. Nr. 17

10-16 w nocy poc. posp. Nr. 1

10-35 w nocy poc. posp. Nr. 
t0*ó5 w nocy poc. osob. Nr.

104
19

ll*55 w nooy poc. osob. Nr. 47

do Fodwołcczysk. Połączenia: do Nowago Sącza Kry- 12*40 w 
nicy Jrłowa, Tarnobrzega, Sokala, Sambora, StPfja, Bro­
dów, Potutor, Husiatyna, Kopyczyniec, Grzymało »va.
do Wiednia. Połączenia: do Opawy, Pragi, Karlsbadu 
Wrocławia i Berlina.
i  o Czerniowlec. Połączenia: do Szczucina, Tarnobrzega,
Bełżca, Sokala, Sambora, Ohyrowa, Stryja, Husiatyna,
Ickan, Jass, Bukaresztu.
do Wiednia. Połączenia: do Warszawy Cieszyna, Wro­
cławia, Berlina, Opawy, Bema, Karlsbadu, Pragi.
Jo Oświęcimia przez Pr igórze-Płaszów. Połączenia: do 
Wadowic przez Spytkowice.
do Wled.iia Połączenia: do Wrocławia i  Berlina przez
T r z e b in ię .  - L M t t  J & l
do Fodwołoozysk, ctanlslawow«, lek ’n. Połą«u«"ta: do 
Szczucina Nowego Sącza, Krynicy, Orłowa, Tarnobrzega,
Jasła, Dynowa, Bełżca, Sokala, Sianek, Karty Ruskiej,
Sambura, Brodów, Czortkowa, Kijowa, Odessy.
do Wiednia. Połączenia: do Wrocłc wii I Berlina przez 
Trzebinię, do Cieszyna, Koszyc, Opawy, Berna, Ołomuńca,
Pragi.
(od 15 czerwca do 30 września wij) do Zakopanego I Rabki, 
do Podwołoczysk. Połączenia: do Szczucina, Fozwadowa, 
Nadbrzezia, Sambora, Stryja, Stanisławowa, Brodów, Ki­
jowa, Odessy, 
do Wieliczki.
do Kocmyrzowa I Mogiły.
(od 15 maja do 30 września wl.) do Podwołoczysk: Połąi 
tzenia do Sambora, Sianek, Podhajec, Stujanowa, Brodów- 
Kopyczyniec, Kijowa, Odessy.
do Nowego Zagórra, Sambora, Stryja przez Podgórze"
Płaszów. P- .ączenia: do Wadowic i Bielska przez Kal- 
waryę, do Żywca, Zaitopanego, Zw -donia, Goriio, Bory­
sławia. Tustanowic, Stanisławowa, Tarnopola
to  Wiednia, do Gliwic, Wrocławia, Cieszyna, Opawy,
Berna, Warszawy.
(od 15 czerwca dp 30 wrześni! wl.) do Zakopanego I Rabki.
Połączenia: do Żyw,.a. Zwardonia.
do Pojwcłoczysk 1 Ickan. Połączenia: do Nowego Sącza, 
(nrynity cd 1 maja do 30 września wł.), Orłowa, Tarno­
brzega, Jasia, Dynowa, Sokala. Cbyrowa bambera, Sta­
nisławowa. Potntor, Kopyczyniec, Żbaraża.
dn Suchej, Oświęcimia przez Podgórze-Płaszów. Połącze­
nia: do Wadowic i Bielska przez Kai wary ę. 
do Wieliczki.
do Kocmyrzowa i do Mogiły.
(cd 1 maja do 30 września co niedziele i  święta) do 
tnebini.
do Wiednia, do Wrocławia, Berlina, Opawy.
do Wiednia. Połączenia: do Wrocławia, Berlina, Pragi, 
Karsbadn.
(od 1 maja do 30 września codziennie) do Trzebini. Po­
łączenia: do Gliwic., Wrocławia, Warszawy.
do Lwowa. Połączenia: do Siczucina, Nowego Sącza Roz. 
wadowa, Jasła, Dynowa, Sokala, Chyrowa, Sambora, Stry o, 
do Tarnowa. Połączenia: do Szczucina, Stróż, Jasia, N°” 
wtgo Sącza, (Orłowa od 15 czerwca do 30 września wł.b
_a Suchej, Żywca (od 15 czerwca do 30 września) Zako­
panego, Nowego Sącza, Stróż.
. 9 ańci la, Połączenia: do Stróż, Nowego Sącea, Jas/a. 
do Oświęcimia.
do Wieoma. Połączenia do Warszawy, Petersburga, Wro- 
cia»na, przez Trzebinię do Berlina.
do Tarnowa.
do Wieliczki.
(od i 5 maja do 30 września wł.) d0 Karlsbadu, 
do Nowego Zagórza, Chyrowa, Sambora, przez Podwórze- 
Płaszów. Połączenia: do_ Oświęcimia, Wadowic przez Eal- 
waiyę, do Żywca, Gorlic, Mezo-Laborcz, Przemyśla, S a- 
nek, Lwowa, 
do Konuyr. jw „
do Ickan, Bakaresztn, Konstancy. Fohączenm: do Chy- 
rowa, Jambora, Stryja. Konstantynopola okrętem, 
do Podwołocz\„k, Połączenia: do Wieliczai. Chy owa, 
tamoora. Stryja, Jaworowa, Rawy Ruskiej, Podhajec, 
Siane*., B-Udów, Hushtyna, Czortkowa Kopyozynio*. 
Grzymałowa, Kijowa, O d e ssy ,

do Wiednia. Połączenia: do Warszawy IwanogTodu, Peters- 
bu-ga, Wrocławia, Ee.lina O ra w y , Pragi, K ..Isbadu. 
do Wiedr.ia.
do Lwowa. Połączeń a: do W ie’iczki; Jasła, Dynowa, Chy­
rowa, Sambora, Stryja, Stanisławowa, Jaworowa, Sianek, 
Sembora, Stojanowa.
do Nowbbo Saoza. Połączenia: do Oświęc-imia. żlywca, 
Zwardonia, Zakopanego, Orłowa, Strón, Nowego Zagórza: 
Samoora, Sianek, Borysławia, Stryja, Stanisławowa.

3-07

3-30

4-52

5-30
5-55

6*0 C 

e-32

7-20 : 
7-20
7-35 
7’55

8-15 

8-40 

8'14

rano poo. posp.

9-05
935

11-20 
11*55 
12-58 ; 
1-10 ]

1-24 po poł. poo. osob. Nr.

2*05 po poł. poc. os

2*20 po poł. poo. P

2*45 po poł. P00- *'

3*35 PO po*- P°°- °‘
4-45 po p«ł - Poc- 0

4-52 po poi. poc. os 
6-50 po poł. poo. os

6-14 wieez, poc, mi 
6*25 wiecz. poo. os<

6'53 wlecz. poo. os-

7*10 wiecz. poo. us<
7-36 wiecz. poc. p<

8‘10 wiecz. poC- posp. Nr,

8-23 wiecz. poc. po
8-50 wiecz. poc. os
9-10 wiecz. poo. on 
9-24 wiecz. poo. oo

9*45 
10*24 *

11-05

11*38

). Nr. 8

Nr. 7

. Nr. 12

. Nr, 90

. Nr. 103
, Nr. 48

Nr. 3

Nr, a

Nr. 15
Nr. 415
Nr. 62ia
Nr. 32

Nr. 118

Nr. 203

Nr 18

Nr. 41
Nr. 13

Nr. 463
Nr. 39
Nr. 6214
Nr, 114

Nr. 14

Nr. 44

Nr. 8

Nr. 5

Nr. 414
Nr. 26

Nr. 27
Nr. 116

Nr. 464
Nr. 16

Nr. 49

Nr. 6218
Nr. 204

Nr. 1

Nr. 102
Nr. 7 B
Hr, 84
Ni. 4

Nr 19
Ni. 21

N* 46

Na 9

z Czerniowlec. Połączenia- od Bukaresztu, Jass, Ickan, 
l e  atyna, Husiatyna, jaworow-, Stojanowa, Stryja, Sam­
bora, Chyrowa.
Z Wiednie. Połączeni-, z Karlct adu, Pragi Ołomuńca 
Opawy, Cieszyna, Wrocławia i Berlina przez Trzebin."' 
Z Podwołoczysk. Połączenia: z Odesy, Kijewa, Grzyma 
łowa, Zbaraża, Czortkowa, Husiatyna, Potutor, Brodów 
Stanisławowa, Stryja, Sambora, Chyrowa, Sokala, Jasłc, 
Rozwadowa.
ze Lwowa. Połączenia: od Stojanowa, Podhajec, Chyrowa, 
Sambor*, Stry.a, Orłowa, Krynicy (od 1 maja ao 30 wrze­
śnia), Nowego Sącza.
Z Wiednia-
7 Nowego Zagórza przez Suchę. Połączenia: z Gorlic.

, Orłowi. ZakoDanego.
z Wiednia. Połączenia: z Berlina i  Wrocławia przez 
Bogumin.
Z ickan. Pułączmia: z Konstantynopola przez Konstancę, 
z Bukaresztu Zaleszczyk, Delatyna, Podhajec, Nowego 
Zagórza, Chyrowa. 
z Oświęcimia, 
z Wieliczki.
z Kocmyrzowa I Mogiły.
Z Oświęcimia przez Podgórze-Płaszów. Połączenia: z Żywca, 
Suchej, z Wadowic przez Kalwaryę i Spytkowice.
(od 1 czerwca do 30 wrześni: wł.) z Tarnowa. Połącze­
nia: z Nowego Sącza, Jasła, Stróż.
(od 15 iiiaja do 30 września wł.) Z Karlsbadu, Połącze­
nia: z Pragi, Ołomuńca.
: Podwołoczysk. Połączenia: z Kijew:,, Odessy, Grzyma­
łowa Iwarna Pustego, Husiatyna, Czortkow , Zbaaaża 
Brodów, Ickan, Stanisławowa, Rawy Ruskiej, Podbiec. 
Sianek, Cbyrowa, Nowego Sącza.
Z Granicy. Połączeń5* * Warróawy. 
z Wiednia. Połąrz?ni ,̂: ?. Ołomuńca Opawy, Cieszyna, 
Bielska, "Wrocławia, —-’-iina, Gliwic, Warszawy 
i  Wieliczki 
Z Wiednia-
z Kocmyrzowa i Mogjfy,

(od I czerwca do 30 września co niedziele, czwartki 
1 święta) z Tarnowa. Fołąca. nia: z Nowego Sącza, Szczucina. 
18 *wowa. Połączenia: z Sambora, Stryja, Chyrowa, So­
kala, Dynowa, Jasła, Rozwadowa, Nadbrzezia, (Krjni.y 
® 1 mA’a do 30 wrześuia wł.) Nowego Sącza, <trdż, Jasła, 
ozezuerna, >
ł  Nowego Są"*1'  Połączenia od Krynicy (od 1 maja do 
30 września), Zakopanego, Zwardonia, Żywca, Wadowic 
i Bielska przez Kalwaryę. m
Ze lwowł Połączenia: od Jaworowa, Rawy Ruskiej, Sta­
nisławowa, Chyrowa, Sambora, Stryja, 
z Wiednia. Połączenia: z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, 
Opawy, 
z Wieliczki.
z Oświęcimia, Skawiny. Połączenia z Wadowic przez
Spytkowice.
z Brzscławy (Lundenburga)
(od 1 czerwcu dJ"30 września ylr) z Tarnowu. FołącJO 
n a; (z Ortowa i Krynicy od 15 czerwca do 3(1 września) 
Nowego Sącza, Stróż, Jaita, Szczucina, 
z Wieliczki
Z Podwcłaczy tk. Połączenia: * Kijowa; Oo ®®T’^ r°d4w; 
Jaworowa, 1 kan, Rawy Ruskiej, L ‘; ;n„ a> Oby-
rowa, Nowego Sącza, Stróż, Ja*ła>
od Stryja, Sambora, Nower° ' ®n.chę- P u>"
ozenia: z Ław< cznego. B orysm ^^  l  u,tanowie, Gorlic,
Orłowa, B i e l s k a  i Wadowu- przez { U w a l* .

S Ą
L(0a ^5„ r rr ao,d0 30 wrześni? w j) z Jakopanega i  Rabki 
- (ud 1 maja du i0 września co niedziele i święta) od Trzebin!
z Oświęcimia. Połączenia: z Sierszy WLdnej.
Z Podwołoczysk, Połączenia od Kijowa, Odessy, 
matowa, Husiatyna, Czortkowa, KopyczymO', Brodów, 
Ickan, Rawy Ruskiej, Podhajec, Bianek, Stryja, Samb ca, 
Sokala, Dynowa, Jas,a, Rozwadowa, Orłowa, Krynicy, No­
wego Sącza, Gorlic, Stróż, Szczucina.
Z Wiednia. Połączenia, z Pragi, Ołomuńca .Opawy.
Z Rzeszowa. Połączenia: od asła> Rozw.aowa, Orłowa, 
Krynicy, Nowego Sącza, Stroi, Nowego Zagorza, Szczu­
cina, Wieliczki. 1
z Nowego Sącza przez Suche. Pmączenia'. oa Orłowa, 
Zakopanego, /.wardjnia, Żywca, Bielska i Wadowio przez 
Kalwaryę,
z Wiednia. Połączenia- z Kai sbadu, Pragi, Opawy, Wro­
cławia i Ber’ina przez Trzebinię, z Moskwy, Petersburga, 
Warszawy.

Iaealnem  ohaz?.łc się dziaiame*

„SZUMU"
na łupież i w ypadanie włosów, k tórych 
wzrost jnż po k ilkakrotnem  użyciu je s t 
widoczny, i każdy używ ając „ C z u m “  
w draża się z ja k  największem  u zn a -i 
niem. , ,S z ilE S L e< otrzym ać można w 
aptekach i drogueryach po 25 hal. za 
pakiet. 595] 17  30

M ajątek
ziemski Świeg-ocin ad iorzenna, w uroczej o- 
kolicy, gościniec^ pow^irowy, równia, 11 kilo- 
metrów do stacri Bot iwa miasta, gleby barazo 
dobrej pszenicznej i z.tnej, oraz pięknym la­
łem, obszar około 360 morgów, zaraz do „prze­
lania. Zgłoszenia n właściciela A l e k s a n d r a  
U o e m n o w lc z a  »v Ś u ri e g o c in f e ,  p. Ko- 
!»»»«• 7241 6 5

f i i o  s p r s s d a n l a

przy ul. Mikołajskiej L 32 
w  t i P Ł k « i v i e .

Bliższa > iaaomość w k a n c e la rji aa- 
tto k a ta  D ra  A dam a Doboszyńsldego 
w Krakowie, ul. św. A  nny 3. 6310 28 o

WAGW.W. TłS t 1 EPA>-EMwPWBWłtŁ

| l P
4IARSIAWA

yrŁTaTfLAL « « %

GiÓwny skfad w Drog-neryl Kanale i Sp  
Mag, Farm ., Kraków, Szewska 5, 6216 6 16

C s F i e s

&  7 5 . T  O  ^ T r X J I V I
Zair ad  le cz m cz y  d i?  c h o ry c h  n a  
p łu c a  (założony w r. 1901). Prospcktyl 

Lekarz kierując^: D r  V. M a l j e r .
7Ć54 3 65

Flgknt łolia!
na cukiernię lub t, w rucbliwem miejscu 
w Podgórzu, przy ul. Lwowskiej 24 do wyna­
jęcia. Wiadomość na miejscu lub u D. Bincjra 
w Kranówie, ulica Radziwiłiowska 8 B — Nr 
cefef. 643. 7114 3 10 ,

isj&re raSiT  '
Najsmaczniejszych i najuMikatniej°zyći. w świe- 
ci“ raków dostarcza pocztą opłatnie, ręcząc, ze 
nadejaą iywe, a to: 6541 11 12
90 r a k ó w  zupowych z a ......................................  6  K
60 raków stołowych z a ..............................  8 K
40 raków solowych z a ................................ 12 K
30 raków olbrzymich z a ............................ 15 K

J. P ei-iim itter, Podw ołoszyslia 3.

K i i ^ w j e
meble lepsze i zwytde. fortepiany kró­
tkie, pianina, kasy, broó i t. p., handel 
mebli i różnych rzeczy, Kraków , ulica 
Gołębia 10. 6661 10  10

‘S l l i b  l
Ciikoją nalychittiESi po użyciu srod„ą_

I  Sasa „tana" larw a e lij
.K  2 4 0

W. Secsap. Jmr lilii „PipnlH"
K. 2-40 K 4 i K 8. 

Kto chce jp usunąć pow oi! 1 niezn«. 
czu le , niech uiyjc środka

j

i :i.i“ K t. ł I J „ h a d «
przetworu przeźroczystego jak woda, po-- 
dobuego raczej do wody ua włosy.
Komu w y p ad a ją  włosy lub ma łu p ie ż
(łuski) ni: p io w is , niech używa wody
do włOBOW

w. tagna U D I teww
który zawiera czysty, iecziący sok orzozy.
Jedynie prawdziwe wyrobu W. Seegera, 
Wiedeń -  Warszawa. Bkiady we wtrysk 
kich aptekach, drogn-ryacb, lep»zjr-jł par* 

fumeryach i zakładach fryzjerskich. 
Generalny zastępca Szvmon Tilles, Wie 
deń U., Taborstrasse 46. 5743 28 50

i  . ,Fl̂ yaiiska 6 Serwisy sfolovye z pierwszorzędnych fabryk w wielkim wyborze, FjoryflUokd i

%

T ele fo n  £ 2 3 1 jakotei szkło stołowe i kryształy — poleca— T ele fcn  2 2 3 1 *





6 N r  4 1 4 ?

Tnubbno . a.
zioty pierścionek z brylantem, w niedzielę ania 
7 b. m. po godzinie 6'30 wieczorem, w drodze 
od kolei do placn Dominikańskiego. Znalrzci 
zechce się zgłosić: uf. Bernardyńska 10 III p., 
u pomocnika Rissmanna, gdzie otrzyma sc  ri te 
wynagrodzenie. 7559

E i <-

D r7V flfiff!B ł3nia Pewne i dokładne do ma- 
i Łj yU. UnuI i i ' /  tnry gimnazyalnej lub se- 

minaryalnej. Wjfnik pomyślny, zaręcza się. — 
Wiadomość: „Pewność 15“ poste restante Kra­

ków I, za okazaniem kwitu inseratowego. Ano- 
ni ny bez odpowiedzi. 7474 1 2

D w a
elegancko umeiilowane pokoje
z osobnem wejściem i gazowem oświetleniem, 
do wynajęcia u spokojnej i inteligentnej rodzi­
ny, dla 2 Ino 3 akademików, Wk‘az  z caJem  
aL -syntan iem . Fortepian, łazienka. Wyśmie­
nita. kuchnia polska. — Helena Weintraub. 
Wiedeń, II., Czerningasso 23, I piętro, <t )k 
dworca kolei północnej. J 7489 1 2

Bliższych wyjaśnień udziel" się: Kroków, ul. 
Zyblikiewicza i. 14, parter, drzwi na prawo.

3 0 . 0 0 0  ] E 3 ? o n
potrzebuje na II miejsce po banku, na HI-p. 
doro in vy w Wielkim Krakowie. Wiadomość: 
„30 I. S.“ poste rest. Kraków, za okaz. kwitu.

7505 1 5

Bo apnnlgc??
od 1 października, 2 mieszkania po 2 pokoje, 
kuchnia, przedpokój, urządzone z krmfortem, 
sklep obszerny, z dużem oknem wyjtawowem. 
Wiadomość na miejscu: ulica Krupnicza 22. 

7182' 1 3

Ucz UH K
przyjm ie lekcye blisko poczty za m e- 
szkam e. Stanisław poste rest. Kraków.

7540

złożonego z trzech  lub  więcej pokoi, 
kuchni i  łazienki, n a  parł mze lub pierw- 
szem piętrze, od 1 października. Ko­
nieczną je s t s ta jn ia  n a  jednego konia 
w  tym  sam ym  domu. Z w lązg ls  p r o d u ­
c e n tó w  p a s s y ,  p i a "  F la ie f k i  1. 7 .

7535 1 2

M i ó d  p s z o z o l a y
naturalny, wyborny, 5 kg . hlaszanka 
po 7'60 K, lipcowy, deserowy, n a jle ­
pszej jakości po 8 K, w ysyła za zaliczką 
Szymon Ganga, Husiatyn 4 . 7496 i  5

Magister farmacyi
przyjm ie s ta łą  posadę lab  zastępstw o. 
Zgłoszenia z podaniem w arunków : Apte­
ka w Radłowie. 7493 1  0

E d C f l E a

młodych i psóv wszelkich ras, dostarcza hodo- 
wla „Barry et Diana**, Hradec Królowej, Czechy. 

7497

W  P o d g ó rsią
2 pokoje, kuchnia, przedpokój i łazienka do 
wynajęci* ca nisk.. cenę, od t-go października, 
P" ig ,rze, nlica Kołłątaja 16. Tamże udziela 
się wiadomości w sprawie sprzedaży kamieni­
cy 2-piętrowej z ogródkiem. 7558 1 4

. iUSitiiitisiracire
Kamienicy lub inne półdniowe zajęcie, przyjmie 
kobieta w średnim wieku, rzutna, inteligentna, 
c praktyką biurową. Może złożyć większą kau­
cję. Zgłoszenia: Wanda Czachowska, cukiernia 
Śliwińskiego, Jarosław. 7503 1 3

Wijctcr Barabasz
Skład fortepianu .v, pianin i har- 

monium
Kraków, Rynek gł. 39, Lłnla A-B

Telefon 2538.
Poleca instrnmenta doborowe z pier­
wszorzędnych fabryk krajowych 
i zagranicznych. Wyłączne zastę­

pstwo L. 35send9rfera. 
Wielki wybór w instrumentach 
195 przegranych. 126 o

podjąłby się przygotow ać do m atury  
realnej, zechce podać w arunki pod ad re­
sem J .  S .  poste rest. K r a k ó w , za oka­
zaniem kw rtu inseratow ego. 7506 i  3

J to c y t Miowy
zdoln^ ekspedcont, znajdzie umieszczenie w Spół­
ce spożywczej „Przyjaźń'1 w Jaworznie. Zgło­
szenia na ręce F. Havl'ćka. Nieuwzględrnu re 
zostaną toes o d p o w iesz !. 7560 1 3

S S a l e p
t  2 ubikacyami od podwórza, gazem i elektry­
cznością, do wynajęcia od 1-go października 
p :zy ulicy Brackiej 8. Wiadomość telefonem 
Nr 2344. 7538 1 4

Kantypieiit Adwokacki
c ukońozoną praktyką sądową i obznfLjmniony 
z praktjką adwofeawką, poszukuje posady zajaz. 
i  ^łosu nia pod .Koncypient 83“ poste restante 
Wadowice, za okaz. kwitu inserat. 7537 1 3

Nauczycielka
Polka z doskonałym językiem francuskim i 
niemieckim, poszukuje od 15 września pokoju 
nmetlow wzamian za korepetycye. Zgłoszo- 
nia: A. Ch. poste restante P o zn ań . 7555 X 2

3 50 K, śliwki węg. o K. jabłka lub gruszki 
3-20 Ł, ;rnszki cesarkio i  K, wysyła w 5-kg. 
koszykach franko za za'iczką, S. lii'-., dom 
eksportowy Z aleszczy tti. 7499 1 4

Masło smsKfe
w 5 kg. paczkrch za K 10 oO, opłacone, wysyła 
Dom wysyłkowy w Korczynie. 7502 1 2

Octowe
5-kg. koszyk oj łatuio za zaliczką, chasselas 
białych i czerwonych K 3-80, chasselas i mu- 
seat mieszanych K  4, gatunków muscat K 4'50, 
P 'ijiioró ' 5-kg. koszyk K  2'40, Kukurydzy 
stołowej 5-kg koszyki: 2-40, zielonej, słodkiej 
papryki koszyk K 2*40. Adres do zamówień: 
Oartnerei des JGrcssgrundbesitzers E l e m ć r  
S o ly r  » s , 1 o r i i l i  r te c s ie  (Węgry połudn.). 
Dla kupców cennik. 7492 l  7

(p iernikarza), samodzielnego, z gw aran- 
cyą, poszukuję. W arunk i bardzo ko­
rzystne. Zgłoszenia: l a s k o ,  B e r M o r i ,  
Bukarest, Straóa Kareł 37.

7500 1 0

 •  :_-1 -i % 5.t'

• P r. Ś lE w iń sk ie l
w  K i ? a k c w i - s .  p r z y  u l i c y  W i ó l n e j  1. 2

noleen: buŁkty, wiązanki, w:eńce, oraz wszelkie prace w zakres kwieciarstwa wchodzące. 
Ceny n a jp rz y s tę p n ie jsz e . 7465 T 6 Ceny n a jp rz y s tę p n ie js z e .

=3* ' * = * = ta s =

T„ . -4r . ' -n-V t“. ■“'ł ; *.’ ' js k a 3 w -.* 
j Ł icps.ych dom5w, znajdą wygodne pomieszcze­

nie, jako też całkowite utrzymanie Rysiowa, 
Bracka 1 a, I  piętro. 6403 15 20

Wtorek 6 Wrfeesińa 1913 .

sporządza konces. B iaro podatkow e St. 
Hablińskiego, ul. K rem erow ska 12, od 
godz. 12 - f 2 i od 6 — 8, w niedziele 
i  św ięta od godz. 10— 2. 334 l  6

F:f>szu! ujtj jiosady
kasyera, in k asen ta  lub m agazyniera. 
Złożę kancyę. Zgłoszenia: „ '5 3 £ lo fe a “  
poste restan te  'ra jw ff, za okazaniem 
kwita inseratow ego. 7536 i  2

2  p a t o f e
z kuchnią i wspólnym przedp., w  oficy­
nie, p rzy  ul. św. G ertrudy  10 do w y­
najęcia. Wiadomość tamże u stróżki.

7507 1 5

m

N a u k a
j ę z y k ó w

obecnie: 
J a g i s l l o ś i s k j :  9 .

Nr teleionu 2233.

68G9 14 O

Adwokat Warcliateki
w Jaśla

szuka k o h c y p & e n ta  z praw em  substy- 
tucyi. Posada do objęcia zaraz, n a jpó ­
źniej od 1 października. .7494

P®na®csaH
s t a s z y ,  zn a k o m ity  c k sp e ó y e n t  
z działu kolonialnej władający 
językiem p d sk iu , nicmise&iiaj oraz 
Ira n cu sk im  lub a n g ie ls k im , otrzy­
ma zaraz pesadę w pierwszorzędnym 
domu handlowym. 7562

Zgłoszenia tylko listowna przyjmuje 
Administracya „N. Reformy" pod 7 5 6 2 .

zdolny, z p rak tyką , poszukuje posady 
od 1 października. Adres: K. Reyman, 
na B rabancka  5, P rcrov, M orawa.

7561 1 4

N j g s & ą d i s ą  w  d o m u

N i s i E l s ą i i s ą  d o  p o d r ó ż y

d o  w y c i e c z e k  

H l e ż b ę d n ą  d o  s p o r t u

K f e S ą f e ą  o  k a ż d e j  p o r z e  j e s t

DIANA-WÓDKA FRANCUSKA
z mentolem.'

W B zędzie do n a b y c ia , e m  3 4 V /sz ę d 2ie  da n a b y c ia . ^

i iPracow nia b iallm y „ASTRA
Kraków* 7

u ykonu ja  wzorowo bieliznę d; nską, męską i dziecięcą, oraz całe w ypraw y 
ślubne od najskrom niejszych do najw ykw intniejszych, zarów no z m ateryahi 
dostarczonego ja k  i w lasnego, po umiarkowanych cenach. 6812 9 20

Koesdlina Sire-Sire-Keksy
z a v / s  :e świeże 

w opakowaniu Til/

4  pokc je
eleganckie, widne, słoneczne, przedp., łazienka 
gazowa, kuchnia, 2 spiżarki, komfort, elektry­
ka, gaz, rechauds. 7265 2 4

Groble 3.
Wiadomość na miejscu, II piętro, drzwi lewe*

. i i i .
absolwentka filozofii, ndziela k—epetycyi pod 
przystępnemi warunkami Wiadomość w handlu 
Wołkcwskiego, Rynek A-B. 7194 4 5

Próoju ernsblowans
z itrzym aniem  lub bez, nr. czas krótszy 
i  dłuższy. K rupnicza 10, I I  p . 71n  e  d

Do
4 frontowe pokoje, przedpokój, kuchnia, pokój 
dla służby, łazienka, wodociąg 5 oświetlenie 
elektryczne, na I lub II piętrze, w Podgórzu, 
przy ul. Lwowskiej 24. Wiadomość na miejscu 
lub u D. Bincera w Krakowie, ulica Radziwił- 
łowska 8 B, Nr telef. 543. 7113 6 10

Starsiy handiowtsc
przystąpi do spółki dobrze rentującego się in­
teresu handlowego, z kapitałem io.OGO koron. 
Zgłoszenia pod A. K. 500  poste restante Tls-a- 
kÓW. 7277 3 3

Pi iU  l jf i l s h lŁ i i i i  
6 pokoi na I i  I I  piętrze, z komfortem 
urządzonych, z w yciągiem  ościow ym  i 
ciężarowym, przy  ul. K arm elickiej 45. 
W iadomość u w łaściciela. 7128 4 4

Stroicie! fortepianów
iózef Stopka, przyjmuje strojenia oraz wszelkie 
reperacye fortepianów i pianin. Na zamówienie 
wyjeżdża na prowineye. Kraków, ul. Długa 15. 

7138 3 3

I P a B i I e ^ t S c I

z lepszych domów, znajdą wygodne po­
mieszczenie i opiekę z eałkowitem utrzy­
maniem. Ul. św. Marka, 2 5 ,1 p. 6942 8 10

K oestlina  Keksy
najlepsza marka.

7011 3 35

Szczawy alka^iczno-słone (7 zdrojów) 
o a i s i l n l a j & z f i  w  E u r o p i e .

| W skazania: choroby d-rOg oddechowych, nara^dtj. tra-
wieiiia, dróg moczowych, przemiany materyi i  krw i 

i  choroby nerwuwe.

Sezon od 20 maja do 30 września.
Zakład inhalac. odnowiony, zakłady wodolecz., łazienki minerał., kąpiele słonecz.ie, leżalnie. 
Mieszkania z komfortem urządzone od K 1'60. W I i III sezonie o 20 do 30% tańsze. Wy­
kwintna restauracya i liczne pensyonaly. Lekarz za! (ad. Dr Włyński i 8 lekarzy wolno prakty­
kujących. Zwolnienie od taks zdrój, tylko wyjątkowe, w II sezonie nikogo się nie zwalnia! 
Śmieci i plwocin j spalane w specjalnym piecu. Desynfekcya mieszkań po każdj-m mieszkańcu 
przymusowa aparatami formalinowemi. Mieszkania urządzone i na zimę- Stany a kolejowa: 
Cta-y Sącz lub nowy Targ. Zgłoszenia o mieszkanie i o fiakrów do Zarządu lub do Komisyi

zdrojowej. Unikać faktorów!
Najsilniejsze vody na całą Europę: Lecznicze: Józefina, Magdalena, Wanda i Stefan. Alkaliczno- 
stołowe Stefan i Jan. Wysyła wody Zarząd zdrojowy w c is a c h  beztnrozuych, w pak^nh po 
25, 30 i 50 flaszek. Są one na składach we wszystkich aptekach, składach apti cznycn i skła­

dach wód mineralnych. 2844 23 26

Pracownia sukien damskich 
i hsłyumaw angielskich

i t a f a  R zssziita
plac Mdiejki 1. 5, telefon 2588

w ykonuje w szelkie roboty w zakres k ra ­
w iectw a damskiego wchodzące. —  D la 
W. P . P rzejezdnych m iara w jednym  
dniu. Specyalność firm y: K o s ty u i r ;  
a n g i e l s k i e .  6997 & 5

Sp© kllL li
z kapitałem  4 — 5 tysięcy kor., do po­
w iększenia dobrze prosperującego biura
handlow ego, poszu l iw any . —  Z głoszen ia  
' trzTjTrnr erarrnrrt^r \ cjd -„17. r ° r o r n y “
pod J3SvSÓSka“ . 7272 3 3

c z a rn a , c iem n a  i ja sn o -b lo n d  
d o  fa rb o w a n ia  w łosów , p u ­

d e łk o  3 K  — p o leca

JAS IHNAT0W1C?
Kraków - - Sukisnnine 20. 
»-wów —  Sykstuska 25.

63-. IX o ^  ^  v

A d w o k a i
katolik, prosi o "odani-, miejscowości, w której 
mógłby otw zyć Lancelaryę, najebf taiej w za­
chodniej Galicyi lub na Śląsku. — "Zgłoszenia: 
A dw tf^at R. B. poste restante iiw órr i ,  za 
okalaniem kwita inseratowego. 7165 5 5

SZKOŁA BUCEjLLTii&Y!
STANISŁAWA BURNATOWICZA

w Krakowie, Floryańska 55, I p. Tel. 2113
przygotowuje do_ praktycznego egzaminu z bu- 
chaltiryi k-picckiej nojed. i rod w., składanego 
w Akauetnii handlowej w Krakowie i do teore­
tycznego ^gzan m z r a :hunkowoścl państwo­
wej i Luchalteryi kupieckiej pojpd.ipoć™., Bkła- 
danego w c. k. Namiestnictwie wa Lwowie <owe 
kursa rozpoczną się dnia 10 września 1913 r. 
Wpisy na oba powyższe kursa przyjmuje m a 
ulURO BUCHALTCrWJNE, ul. Floryańskc 1. 55, 
1 piętro, telefon Nr 2113. — Diuro buchalte- 
ryjne sporządza bilanse, saLłada nowe i prze­
rabia niedokładne księgi handlowe i przyjmuje 
wszelkie prace w zakres bachalteryi wchodzące 
pod dyskrekcyą za bardzo niske opłatą. — Moja 
SZKOLĄ PISAN-A MA MASZYNACli uczy pisann 
na maszynach, pomna łania pism na maszynach 
rćżnycn systemów. — Cena za kurs buchalleryi 
kupieckiej wraz z nauką pisania na nmszynach 
=  100 K, płatna w ratach miesięcznych. =

STAMaSŁAW fiURNAT-GWISS 
Nauczyciel bucliaiicryi, B.ieskow, c. k  urzęjpik racliiui- 
kt)Vi,, sądawy iastretor Stowarzyszeń zarobki i n-Hjcl 
Zaprzysiężony znawca ksiąg tiandLwycli, spraw raciuu- 
ko. yci. i‘ kasowych przy c. k. sędzio kraj owym w Kra 

B o.-ls, były dyrektor bansu. 6663 13 o

C. li. f'isrm  Cali-. Akŝ Iny

S a S  liip c t e m d
P ila  w iM m t ó

R ynek g łó w n y , r 6 s  u l  Brackiej.
K a p ita ł  a k c y jn y : K a p ita ł  i‘eze wowy:

K  20 ,000 .0 0 0 — K 11 ,000 .000-—
L is ty  h ip o te c zn e  w  o b ie g u  b ę d ą c e  K  210 ,000 .000-—

i t a fo r  w y m ia n y . _ .

depozytowsr a s-sSaowki depozytoweu 
OdditaS g©tdwlspwyoli.
■Ciddai?_l towarowy.

fi i ^ a ^ a  T - a I i e z l s o w a »
Q L  B r S 3 k 5.  1 .  878 35 40

S k ła d y  to w aro w e , “ fi- Z a c isz e .spraeir l węgla, wâsa2 fi 
wa oprlowej?! przy r:i. sa.

Zjedn. Austr akcyjne Towarze two żeglugi parowej

s  r s ui \ us j k: ' s ™ v ‘ f,r'
Następne odjazdy do Kanady okrętu' ii:

„Canada“ 3 k p®a lvProst do (jcebec w Kanadzie
o n i  P— Wprost do Qunl)e c w K madzie „Uanat r 20 września prost. do Quebee w Kanadzie 

Jnformacyj udzielają i sprzedaż kart okrętowych uskuteczniają:
B ra R flw ; Generama Agenoya {G o lń lost I  S&rs), o l. Łu iric z  V
naprzeciw dworca kolei, jakoteż wszystkie podlegające jej prowin­

cjonalne agencje, następnie
Lw ów : Biuro pasażerskie Austro-Amerjkcny, Gródecka 93.
T ry e s t: Dyrekcya Aubtro-Amerykany, 1rIa  K a ii ii P icco lo  2.
Tifildeń: Biuro pasażerskie Austro-Amerykanj, Ł, K ń rtsssrrin g  7.
W iedeń: Biuro pasażerskie Austro-Amerjkany, II., P z i s e r  3o3e3strass3  3F, oraz
W iedeń: Generalna Agencja Austro-Amer/kany, S ch e iik s?  i  Ska. 609 36 0

Kogokolwiek
Interesują

następująca pytania: 1) w jaui dtfosób 
mogę .1 mczyć się bez trudu i _b z Jo- 
trz° 'j kucia słówek i gramatyki na pa­
mięć, a nawet bez pow -rzania lekcyj 

w domu, języka 6909 3 O

o n g l e l ^ i s . ,  E i ^ r c , ,

tak. abym mógł biegle i poprawnie roz­
mawiać, czyta* i pisać? 2) czy mogę 
dojść do tego celu w ciąga 6 do 8 mies., 
biorąc po trzy godziny tygodniowe iua 
w ciągu 3 do 4 miesi scy, biorąc godzinę 
codziennie? 3) cz^ jest moiliwem, ażo-, 
bym w ciągu b do 6 tygodni nauczył się 
tyle, abym mógł udać się w podróż? 4) 
czy jes możłiv m, ażoby nauka obcych 

. języków w a w iła  mi raczej rozrywkę, 
niż wytężającą i nudną pracę? o) czy 
pńdćżas wykładów nauczyciele Instytu­
tu  Ansona rzeczywiście wyłącznio uży- 
wają języka uczyć się mającego, a wszy­
stko jednak jest jasnem i zrozumiałem? 
6) czy każdy nauczyciel Instytutu An- 
sone wykłada jedynie swój język ojczy­
sty? 7) czy lekcyj udziela się doprawdy 
od 8 rano aż do 9 wieczór? 8) czy i o- 
żna ewentualnie pobierać lekcj u u a ie ' io 
w domu, lub w Instytucie z u p e łn ie  oso 
bno i w ścisłej dyskrecyi? 9) , 7 /
bym „k .rzystać z  bezpłatnej P"j J '  
cvi? 10', -ZT nawet osoby w staiszym
wb kn z zupełnein zanfaiK *n mogą przy.
Sta ić  do na G PrZJj Sl<i 't-lDe 3 , ie c i  poniżej lal 12. — zechce zsżą- 
dać biiż^ychwyjasn.en lub prospektu l  

* biui’2 , Instytutu H ic  Asjsą a  ScLi»Ol
oj sanguages w Srakawir, rrzy 
u l. . ''n p e llo ń sk ie j 9, i  p„ u1®!. 2233.

W a ż n e !!
I li

L ak ie r do teb lic  —  gfłbki kredy 
szkolne —  środki d ezy n ^k cy jn e  .— 
oliwę do podłóg. —- i niasy
francuskie. —  R o g ó ż k i  kokosowe. —  

Szczotki —  w szelkiego rodzaju —  piuro- 
pusze itp. a rty k u ły  gospodarcze — po- 

7iu8 leca na jtan ie j firma 6 10

m
I I i kto Wanderer

sk ład  farb  i p o b o r ó w  m alarsk ic li

SCraków, ulica Uze&slm d .

N a u k a  b u c h a l t e r y l
nowym systemem w drodze korespondencji w ję­
zyki'. pol°kim i niemieckim. Bliższe szczegóły 
pod „Nowy system'1 do Biura dzienników i ogło­
szeń, Kraków, Szczepańska 9. 6854 8 10

z lepszych domów przyjmę na mieszkanie. — 
Ul. Dłnga 43, parter, n: prawo. 6658 10 20

liii im i i i i
metodą Ansona, ndziela tanio R. S. G.. ulica 
Gołębia 16, II p., front. 6686 8 10

pKo z t o l a
(Ferment. laktobac., laktol)

według met. Prof. Miecznikowa jest mlekiem 
kwaśnem, przegotowanem, itó re  dzięki obecno­
ści bacyla bułgarskiego działa bardzo dodatnio 
■w chorobach żołądka i jelit, nerkowych, na­
czyń krwionośnych, nerwowych, wadach serca, 
artetyzmie i t. p.

Pol&ćenia godne dla uczącej się młudzioży 
i <lla osób pracujących umysłowo.

5 L  1 * 2 ^  J liz .  t e  j k i*  j i c  *
ulica 25.

Stała kontro1 a lekarska. 7283 1 2

99

Ii
z ld iko letn ią  p rak tyką , kaw alera. Po­
sada zaraz do objęcia. Szczegółowych 
inform acyj udzieli Henryk Dołkowski 
w  Nowej # c i ,  p. Kęty, 7162 4 5

za Niemka, mówiąca- popol- 
I  pjStfuf KłsT. sku, towarzyska, z do- 

Lremi manierami, w swoim zawodzie jak naj­
lepiej wykształcona, pracująca w donorowych 
domacn, poleca się względom JWPań. Zgłosze­
nia pod „C. 5G‘‘ przyjmuje Admini strooya 
„Nowej Reł'urmy“. , 7264 3 3

dom wygodny, ciepły, 
pokojami, kuchnią i

n a
z dwoma lub trzenu 
ogrodem, ' najchętniej

w Starym lub Nowym Sączu — Wiadomość: 
„F m epyt“ poste restante K ra k ó w  główna 
poczta. 7262 3 3

O lif łlH f  a p te k a rz  po*; aknjc strłej
KU. y n U W U liy  posady m a g is tr a  lub dłuż­
szego zastępstwa, od 1-go lub 15-go września 
b. r. — Wiadomości udzieli aut „ezonowa 
w Iwoniczu. 6926 7 O i

K a n d y d a t
semin. naucz poszanuje lekcyj ze szkoły po­
spolitej Zgłoszenia pod „N e cu fa r  « pr: yim<,je 
Administracya nN. Reformy**. 7212 2 2

i f a l
W illa O 3 p o k o ja ch , kuchni, przedpokoju 
i przedsionku, wysoki parter, ogróde* owocowo- 

^iu.Ło^v, 15? sążni, kw., narożnik dwóch ulic 
) minut pieszo ,a R*mk. — j- . .  uą „4i

cyi tramwaju. Adros poda Agencja LHeui.ikow 
Salomonowej i Hopcasa, Kraków. " i i | ń  
pańska 9.

ulica Szcze- 
7452 2 6

Karo si Jm
z dniem 1 w rześnia przeniesione zosta­
ło z ulicy Gołębiej 1. 3, na  ulicę KSp- 
2 ą M ą  1. 6 , ’ p a r t e r .  7278 3 3

Przepraszam  p. Czesłay/a Łobodę, u- 
rzęan ik a  pocztowego w  Jordano- 

■ wie, i  U rząd  pocztowy w Jorda­
nowie, za obrazę, ja k ą  im w uniesienia 
uczyniłem , podnosząc, jakoby  na  tu te j­
szej poczcie lis ty  otw ierano; ja k  się 
bowiem przekonałem , isto tn ie  lis t ad re­
sowany do mnie był o tw arty , atoli bez 
winy urzędu pocztowego w  Jordanow ie, 
gdy* ad resa tk a  nadając  lis t n a  ^ocztę, 
w ostatn iej c tw ili go otw orzyła i do­
k ładnie nie zalepiła.

7554 S ew ery n  Bagiński.

Woisy do szkuty Irebigjskiej.
śpj-odziennie od godz. 3 — 5 po południu 

odbyw ają się w łokalu szkolnym 
przy ulicy Zielonej 1. 4, na  parterze, 
W p isy  do Szkoły bebra'skiej dia chłop­
ców, Szkoły hebr. dla dziewcząt, E m su  
dla dorosłych pań, K ursu dla dorosłych 
panów. N auka odbywa się w godzinach 
popołudniowych względnie wieczornych, 
w idealnie hygienicznym  lokalu  i obej­
m uje: czytanie i pisanie, k onw ersację  
i g iam a tjk ę , biblię z kom entarzam i 
modlitwy, lite ra tu rę  wsnpjg»»"*3> 7 lu‘ 
storyę Żydów, ewen aa] me także rI  al- 
miul. Trzy pierwszorzędne siły nauczy­
cielskie. szko ła  stoi pod dozorem dele­
gatów Rady wyznaniowej 

71*4 9 12  Mojżesz Rath, kierow nik.

HANDEL ŻELA ZA
i O E E F A  F E R T I 1 3 A  

łv M r s a k o w i e ,  u l .  S z e w s k a  8
po isca  na sezon jesienny, po nader niskich cenach:

N aczy n ia  em aliowane niebieskie z obię- 
czą m iedzianą i branżow ą m arki „Sphinx“.

Zestaw ienie na czyń aluminiowych z  e ta ­
żerką za K 45 '— , oraz w yroby bern- 
dorfskie K rupa, naczyń niklow ych i al- 
pakowych nak ryć  stołowych 7276 3 8

Div.b tak i pokojowe i sklepowe ka r- 
nisze mosiężne, m aszynki naltowo-gazcwe 
oryginalne szwedzkie „Primus**.

Pennik  ilustrow any, zaw ierający roz­
m aitości pokrzeb domowych 1 rzem ieśl­
niczych, na  żądanie bezpłatnie.

Z  Drukarni LitevacVvei st K r e t e o m e ,  ul. Jagiellońska 1 0
G f ..  .1-!


